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O g le s z t  r t a  (inseraty) prryjmnjr Admlnlstr-ya . Nowel Reformy* ze opłaty od mh jsoi 
wi irsiŁ Jronneni plam im za ras K 1 '—. Do nnunru niedzielnego l twiaieóznego o 60 
procent drożej. -  N a  w s i a n o  po K 8’— o* Tteraza. —  G łC s y  [lU l l l lc / n e  oo 6 K 
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do „ Nowej Reformy* (prospekty, cyrkol irre, ogłoaaenła i t  p.) przyuuajo eię za cesę 2 £ 
od 100 ejpzempl. dla zamiejscowych, a I K od 100 egzcmsL dla irlojw owyab prznume.atorbw

gegc m n «

Kraków, 4 roadkuśni*.
P;ai Kramwa wyirauit się w »J-ai*nnał Je De- 

baftek, że naród eaeister, który tak wiele #pei«r- 
ipial za swoją ■wierność ula koalieyi, poddaje 
się i hętnie w*ąWifc.iim poSRanewieniwni §aj —■ 
ł  v.'v jijitlkidin gipraiwy cieisaiyńAkA.j. s-Jeet li(*v\iem 
yiitpeJnic* iiiamoMiwam, aby narM męski iw i oj 
^prawic nrógl doznać rt^ei'/aTOAvai'.ia. Zrossl:]. 
ta'kiże i abiiżonie czQ.-feo-j»<xl:slkio stnbJty się 
wówczas na zawsze niernożliw^ni-.
, bolsaie sita-naw iako w s(firawie ckiez:y«'ji»kiej 
jt :■( joln. w jotę —  takie sanno. Polska, która 
tawee po iJawata się obetnie (może a<ż naiai>yt 
c ętnie, Pnzyjp. red.) wszystkim pos banowi on i om 
koailteyi, —  w  isprajwie cies'/.yńiS(kiej jotyt 'zJc- 
cydowawa urazy nić wyjątek. 1 KCijwkiie tak sn- 
aiko jak Czechy itważa za zinoeinió niamażliw e, 
aby naród polski w tej aj>rawio doiznat roacżft- 
rowania tatdaież że zbliżenie poMro-ozedcże' sła­
łoby się wówoizaB siujjełn* nieanożiiwem. Je­
żeli d'wa pańdtw-a maiją tak itei-ytmaie. (po.trltp 
dy na swoje życiowo intore^y w (powitej siii.a. 
wio spornej, to widsdy przycliotki, do wojny, 
rotnaoba to powiedzieć jas.no i wyraźnie.

Ale wszystkie rozsądnie polnylkiujące pań- 
pC\a, zanim odwołają się do imlthria raitio«, 
etaaąją się <lo ostatni oj d iw ili roziioawkć v,o 
fabą na rozaim. Cóż un*ówi naisi ten prosty, ro- 
Buan?
V Uióż mówi ono nam rzeczy powszechnie zna- 
tor. pląsie ciewsyiibJld s#fu»i nulożeć do .Pokki,' 
pauieważ jest ziemią rdr/.cmnie (j)o(Ł̂ ką. Ani sto- 
isunek sił iniędzy naiszom paiiatwem a Cze­
śkiem, ani ogólna konjuiikibura Taięlzynairodó*^ 
j|ya, nie nzasaidniiijyfby zwoozosia się pnze-z naa 
toj zićHii poWkiej i  uh diooiażity tylko zgody z 
naszej afcony na czasowe jey (jKUzostawiorre w 
r$a i Gzwkieni. Wsknitsik tego jesifc dla nas 
(psydiolegiieznie niumożli,v,em pnzyjunować na ■ 
iwot jakąkolwiek Klyistkiiisyę na toniat możności 
n>otznstania Śląska CieBizyik-kicifro czy to iw ca 
loóei czy w jakiejkolwiek cwę.ści, poiza t>aaTu- 
paimi na/szego paiistwa, Czeesi powinni e/rozu- 
nucc., że Ila narodu diwiuidiziosto(pięr-io;niili"ono- 
wogo 'byłoby" liiftinożiewem do zniesienia to n- 
.ctzueie mpoko-rżenia, Wtóre todaió się w nim 
inmsialo p o i ^pLjwreus faiktm. iż wynrzeikł się ozę- 
M  siypoli iiijyyąujm.yy&ii praiw na nzttz naro-
du! —  szóści om 111 on ow t g o .

Jeżeli miOcniojiBzy skrzyw izi slaibSzojo. to o- 
■®y rtis-eio kiizywjda pozostajo knzywidą, ale nie 
łączy się z c m atcy/acio nipotkorzenia. Bo sam 
'fakt taikiej 'k?’zyiwidy, jakikolwiek nicr-ioralny, 
nie jost nieJotaieizmym. Klatezy ima wóre z îs po 
(Swojej stronie zasadę, ko sutlra po'3^e nemo 
tenetor*. A le aiby mocniejszy zgodził się na 
ferajTiMię, wyiiiządzoaią imu p-»e* slain^ego, to j 
jest 21'(pełnie l.iemoiżliiwoin, 'poni.e5vaz do nc2u- 
icia knzywidy prizyibywaloby tai jeszcze incKiucie 
)HpokoQv,enia i emiewagi. A  takiej icOnsbinacyi 
psyiciaSka luidujm uis może znieść.

I>rzy calcj syimu«ajtyi dla narodu cze.kacgo, 
jrczy fpod-ówie d!a zręczności, z i alką li­
niał Earow.no ^cierpieć ola koalieyd.c, jak wy­

ciągać zyski ogromne z niebotfiBRki Aw tryi, są- 
Idssfony, óa bracia Ozesi nie ipogniowają s!ę na 
nas. jeżeli Jm. powiemy otwarcie, źo niwaisajny 
Bię za ^iilniejszyicn oid nkdi. I  .to nie tylko ze 
IWzgiętdiu na naiszą liczbę i na nr.4-z obszar ale 
także ze TizglęJu na raate położenie politycz­
ne wewnętrzne i zewnętrzne.

W naszej polkyce we wnętrzu ej nie mamy 
a.d _ poi owy tych tnu(dno4ci i sprzeczności' glę- 
fcrofck-b p jakiami waliczyń mnisi sześć milio­
nów Oziafbow, pn .pnąc wcielić do owego 
stwa i pis

przez w/.to.y.da. lak Bez PofeSfi jułż jpo półtora Błosmków, któiym  narzocili się na rodzonjck 
wiokai doszła do irnipasai. Czeskie życ-io karlwi- braci.
rałnp. zamarłszy na Husie, obaitlzllo e!ę dopie- .Staw iaimy. Sjprawe dość jasno, aby ja trozu- 
ro przed Siećfiuiioma lat dziesiątflmmi. Polskie miano, gdzie należy. Ani wywody p. Kra ma­
nio zamiciralo nigdy. W  czadach z<ruś niewoli i;rza, ani nawet reawelafcye p. Miusicballa nio 
rozdarciu wlańiic osiągnęło bardzo Eiu«c«no wy-j zmienią, nie w tych faktach, ani toż w naszych 
żyny mawoju. Kro przynosi to iwaySKiko żadnej jpogl 
ujmy braicioin: Czechom, ni toż nie Idzie o  wy­
rządzanie im przykrości, tylko o wytiómacze- 
nie i7.oozy tak oczywistej, że mianowicie nie| na poszła już ku drilcko,^godząc się na pleoi- 
'zgoullziimi się nigdy, aby jedna piędź polskiej scyt w  Cieszyn,skioin. Już bowiem. su,m plcbi- 
aiemi znalazła się pod' tizmkiom jianowauicui. i «cyt jest dla nas niopotrzebnom upokoczoniein, 
Nie może terż być żadnej koalieyi na kuli aiem- iaKkolwiok ani p  zoz jeldnę. ckwhę nie iwą't.pi- 
skiej, któiaby na, nais taką zgodę potrafiła wy-j my o jogo wyniku, tfiacóegóż lx>:wiom Ozo

Uważamy, że nasza młoida, w bardzo tpud- 
nych war mik ach działająca polityka ęagranicz-

idzic o to, abyśmy kiedykolwiek awrócii się odizyska ni a niewąĄpliwio (polskioj zAmi Cie- 
przeciw Cze,eh om, to osamotnienia wr tern praad-j szyń^kiej mielibyśiiiy godzić się dopiero na ple- 
óięwzięciu obawiać się wuipeluie nie potnzebu- biscyit?
jemy. Ozy- Czesi anąjdriją się w tem samem po-| Tak więc osatf by Już był skoilcwyć tę. dys- 
lożeniu, iiiachaj się poinformuiją najteprej u kusyę. w  której i talk przewie wiad-omo, że sta- 
Niemców sadedklch, u W .ęjgiw j tótórycih u- nąć miusi na tein, iż Śląsk Cieszv ilaki będzie na- 
jarzuniają, wreecwio cliociażiby nawet u tych I leżał do Polefei.

M grogoclł prszumlssiB PclsSd, BKminy I R n i l .
Za&ięie v-aiki iiad 3/v:a.iią.

Wojskowa linia demarkasyjna.
Warszawą 4 września. (PAT).

ic. u o owego pan-
r aa W  obywateli dziewięć mi 

Jionow tiWtzr twtere*! różnych 
pizcw7gżnicj 
sami Czesi

narodowości, 
wy/.ej i ojacych kultu,raluio, niż 

Dla twoiiząeogc się 6jisteiuu ?uro- 
pejskiego zuaiozenie Polski jest be® porówuia- 
pia wigK-size niż znaczenie Czech. Bez pabstwa 
pz odki ego Europa ebahoidziła się bardzo dobrze

Komunikat
fwftaftm gencii.iiiego (\vójJk potekidi 7. (Ima 3-ge 
września.

Front, ł i t c w s k o ó i a l c n i R k i .  Na od­
cinku półnoany<n wailłiaż rzeki Dżwlny walki 
z niestahnaca zaciętością trwają dalej. Kontr­
ataki bolśzew in.kio, wtslpiernpie pociągami i sa­
mochodami pamcernymi zostały z wielkimi dla 
nioprzyjaKńeia. stolacdi, odi.orte. Na odfeinku 

Lunińca ataki niapmyjaiciclskich statków pan­
cernych, pOd»uw’a,jących się Pryipęcią pola na­
sze stanowiska, zostały otgai-ean ta jie ry i od- 
aia.wte. Na resizicie fi-ontiu poiza działalnością w y­
wiadowczą ł>OiZ hu liany.

Front w o ł y  ń a k i i g a l i c y j s k i . ' 1'’' 
fronci 
za
mienia 
generał 
Petlury
Ci delegaci zawieszenie broni podpisali. UtćlaiS 
jest wawanty na czas 1 nniesiąc-a z anożnoiś-cią 
rj-didnwfcgo wvp<jwded'7.cnia każdego cza«u. —  
Układ jest czysto v ojskowy, linia demaik icyj- 
na odpowiada chwiloweiuu rgrupowaniiT na­
szych wojsk, które nuezehie dowództwo tylko 
z punt tu widzenia wojskowego zarządziło.

V\ zastępxivvie 9zefa sztabu generalnego;
H a l l e r ,  pułkownik.

fojiijz FiifflBńsSfi-sRreWiskł.'
Warszawka, 4 września (Tełof. (prfpv.) Do War- 

szawy nadeszły wiadomości-, że między Ru- 
immią a rządem iiika-aiśskim Peiiurv został za­
warty układ na zasaiksia którego Ukraińcy 
wyrzekają się prełensyj do BcsarabJ, zaś Ru­
munia zobowiązała się dostarczyć Ukrainie od­
powiedniej ilości oronl i umunicyL

PeRiira w Kijowie.
Wiedeń, 4 wiineśnia (PAT). »N  Wiener Tag- 

bl:uu« donosi na ipodśtinwio ukraińskiego biura 
prasowego e Kannit-ńca Podolskiego':

Po pizeiairuaniu oporu wojsk bolszewidkich 
pod Boca-rką wkroczyły wojsł a Petlory do Ki- 
jowa. W  zaciętych walkn-"h uliezujleh jost K i­
jów ocaytsaeiz&nj % wojsk czerwonej arfanii.

Wiedeń, 4 września (Telef. pryw.) Tclegr. do­
nosi z  Kamieńca Podolskiego, że Petlusa zajął 
już południową część Kijowa. W  mieście noczą 
się kiwaw.e watki między Ukraińcaimi a armią 
czerwoną. '<■ r-

Warszawa, 4 września (Telof. pryw.) Wedle 
informa-cyj, jhkie nade-szly do Warszawy na 
podstawie układu roz^jmowego, zawartego mię­
dzy dowództwom woj,śk polskich a dowódz­
twem i.kraińskiem. Polacy, zamieszkujący na 
Ukrai ue uzyekaii prawo wyjazdu z Ukrainy 
do Polaki.

Wielka ofenzywa knslfcyi 
przeohy Milszewfkiin.

Wed en, 4 trześnia (Telef, ipryw.) »W . Allg. 
Zfg.^ donosi ko Sztokholmu:

Pisma rosytJJkie- omasi iają azczęgólowo plan 
nowej wi Akie] cfenzyiwry pańfitiw ikotaiwyjnych

RjoStia scî a s!e z rozstrẑ nleciem 
spfBBii Cisfzwskieło.

W ladel, 4 września (PA rF). >.N W. Abond- 
hlatiu (poida-je« 2 Alo-raiweikiej Ostrawy:

Jak silę dGwiaidaęiomy, została w  piątek w y­
siana prze7 kemisyę koalicyjną depesza do Pa­
ryża, w której na podstawie rotpowsszec-luHO- 
nej wiadomości o kwanty i Ci-efizyńJkiej proszo­
no o interwmncyę. Wczoraj o godz. 4 nadeszła 
do Cieszyna depesza, podpisana pr o&z Hoove- 
ra, do komisyi wr Cieszynie, w  kitóirej jest po­
wiedziane, że skrawa Cieszyńska jesi w dal­
szym ciągu przedmiotem narad i że definityw­
ne rozstrzygnięcie jej n?e nastąpiło.

fflsauR Btlscr spoili pelsKo ■ c n  wiow
Włetleń, 4 wrweśruia. (PA T ). Wiedeńskie biu­

ro kor. donosi z Pragi na podstawie czeskiego 
biura praeowogr>: Prezydent republiki przyjął
dnia 2 bm prz.ed południem deputac.yę ludności 
obszaru cioszyńskioEo ],od kierownictwem 
członka zgromadzenia narodowego majora Si- 
mecka. W  deputacyi wzięli także udział przed­
stawiciele robotników niemieckich. Prezydent 
Maseryk odpowiedział na przemówienie deirn- 
tacyi jak następuje: Rozumiem boleść panów i 
podzielam ich obawę, Cieszę się, że Wa ze ma- 
nifestacye są poważne 1 ze nie brak w nioli na­
leżnej lojalności wobec koalieyi. Poflaielam w 
zupełności iuterprot-ae-ye, żo koalieya nie stała 
na podstawie etnograficznej, ani też obecnie nie 
stoi W  tym względzie powołują się metylko 
Polacy, ale także Nbm cy niesłusznie na czter- 
naśckę punktów' W ilsmia c,o do prawa stano- 
w kuria narodów'. Y. ilson i  za-diód wogole nie 
liojmują narodowości w tein znaczeniu, by się 
jej pojęcie kryło z j>ojęciem języka. Wnoszę fo 
z te°'0 , iż naszym Niemcom przyznano narodo- 
-wość czeską. Rozwiązanie kw esfji alzacko Io- 
tarynskiej, włoskiej, nimuńskiej i w szczególno­
ści Dolskie j nastąpiło nie na podstawie etnogra­
ficznej » jf zykcwej. Wilson domaga się przecież

przeciw' Rneyj gowióćfuioi. Na ozcle akcyi ^  w swoioh 14 punktach u.rzymania Austro-M ę- 
nął poseł fnancuski w W.Ti'.:,zcwio Noadens. —  gvar 1 t urcyi wnaje cię wręc, że stanowisko et- 
Dotychczasowa , ofonzywa koałicyj n!e miała iHigraficzne nie jest afeuiutnto czynnikiem pau- 
powoJzcnia z powodu sooni międzv pos7cze-h^v'nov' 1 twórczym, ja sam bronię nietylko za­

sady narodowościowej lecz także i 1 ii story cz- 
nej. N ie miałbym nic przeciwko śc-Lstenm eyst-e- 
nioY.u narodowościowemu, atołsi mu-hełby' on 
być zastosowany konsekwentnie na wsz;‘ ,-tkie 
narody i naturalnie musiałoby być Europa, w 

Obecnie naazelna rada-państw koalioyijnych za- szczególności Europa* środkowa i  wschodnia
żądał a któęgocy czni, od państw breeoiw vrh. by or,D?'Tf( dmJ, zre >r!Fam?0^ I ia' 
zgod/.iły 6'e n v -,vanólną i eJnołita aikicw prac- ra« siilll» ;  ^ -a ze k  wilsonowski narodow
ciw Rosy i sowie(tóV, grożą- w raizic przeciw- odp.,w«*lnk> <lc tego zmieniony. Jesfosmy 
uym blo&aflą środków-żyw mści i aammicyi. -  azycul ^ hlf ]  u T ™ *  Piweciez iax
•Ostrzeżenie to kc alhwi m i skało petay skutek i Plebrscyt. Pleb.scyt w  Gic
Petłura rozpoczął natyebmias aJccyę w^stato-
wa J zajął J£  znaemą co «  Ukrak^r. (taki inacae-l UL7,tf aa: wdy ludność ime-
PeUnry uważać na!e;:y jako początek ofenzywyjf'1**0̂  z-na-^tJ*i(̂  S1(? i zadami polski ii- Je©- 
ge.1er.U1,ej pirociw bolszew ick iej Rosyf. Po l !tesmy zasadn,czo przeciwni plebiscytowi, po-

one-j TbO tysięcy wojska jaipoAM 
Koalicya liczy obecnie na zuąielny rtiteeis swoj 
akcyi przeehw botez«wfckięj Rosyi, - a nowy' 
północno-zachodni raąld roeyjjfciki w Pskowie, wy­
dał 3lift wszjisttSae aaraąicteenia celein (pnzeniostc- 
nia s,ię do Peiersiburga w  chwili, gdy miasto to 
uwolnione zoranie od bolszewików'.

8i i »  Homhyi polsftlel go Sanłicins
Warszaira, 4 września (Teief, prjnv.) W  tych 

dniach wyjeżdża do .Tostowa nad Donem spe- 
icyaiłna komisya poieka do sztabu generała De- 
ntkina. Misya ma na ceiu oiganizac-yę powro- 
tu lrcłiodźcó1''.' do Polski oraz uporządkowanie 
isipraw konsula,myich i nawiązania isitosumków' 
przemyisłowm-hanidlowydi. Na czole misy i stoi 
p. Franiciózeik Słcą^eki^ który w Petereb^irgn 
wrytda-wa*ł w czasie wojny * Dziennik Piotro- 
grad-zki« i rozwijał działalność; polityczną w 
grupie politycznej mecenasa- Lednickiego.

wą naszego państwa, mamy pełne prawa na 
Śląsku i prawa te nie będą zmienione przez agi­
tację i glosowanie. Możemy część naszego te- 
rytoryum odstąpić, możemy porozumieć się co 
do zmiany obszaru, atoli nie dopuścimy, mo- 
jein zdaniem, do piebiscytu. Dziękuję panom, 
że t ik  długo w Cieszy liskiem u l.rzyni swat iście 
poraądek i proszę Was i nadal o spokój. Rząo 
wysłał osoijHą komisyę celem utrzymania. sjx>- 
koju. Moja prlityka i polityka rządu była cd 
początku i będzie nadal lojalną wobec koalieyi, 
a t ‘ikż.0 wmbec Polaków. Cieszę się, że w W a­
szych szeregach są także Niemcy, którzv uzna­
ją nasze prawa i korzyści naszej republiki.

Petfficiisrais PRJit tzeskcl
Wiedeń, 4 września (Tclef. pryw.) Teł. C^mp, 

donosi a Pragi:
» Drawo Lidu on-awia z obuiz-eaiit>m yiado-

J Ó Z E P  P  P L L  A K .

W IE L K IE  S i S S i
POWIEŚĆ.

Cl (Otłf. d̂ luT-w.')

1— już tych żartów —  puść mnie pan!
—  r ie mysin cię a n  chwdii dłużej zatiray arw 

wać niż tego wymaga potrzeba,
,—  Potrzeba? _ ‘ ,
—  Chodzi o wytłumaczenie ci pewnyołi rze­

czy, których nie rozumiesz. Skoczyliśmy so-bie 
do oczu, jak dwa koguty ziipeiuio nie,potrze 
bnie, bo o cóż do dyabła w tej surawio choAzD 
Chodzi o moje zachowanie się wroboc Liclci, któ- 
re nazwałeś brutalną napaścią- Przyznałem ci 
7acyę i wierz mi, ze się tego wstydzę i szczera.. 
żall-ję. Napiscię za- a z dzisiaj do niej list, w któ- 
Jjy711 ,<ą przcpco.szę. Cóż mogę więcej UtóZJdiić? 
.Czegóż jeszcze na mnie fukasz i grozisz mi ze­
rwaniem przyjaźni? Przypomnij sobio tylko z 
naszych lat dziecinnych, ileż to razy bez maj' 
ąnmejjzego powodu wybuchnąwszy gniewem 
prałem ko1 ego w, by za chwilę przyjść do prze­
konania, że w y rządz iłem im krzywdę, za którą 
powinienem ich ucałować i prosić o pirzcbaetzc- 
n iy  tojkiin do dzisiaj zostałem. Jestem nagły, 
prędlfi, gniewom uniesiony, głupstwo strzelę,"a 
potem żałuję. Czyż nie znasz umie z tego? A  czy 
tądzisz, nie amają mnia z togo .jldopi? Nieran,

kiedy jestem w pasyi, tak mi sio zgrabnie nieje­
den na oczy nasunie, że go kijem dobrze prze 
łoję, bo wio, żo później stokrotnie miu krzywdę 
nagrodzę. Taka to już nieszczęsna moja natu­
ra! Talk było p z  Litką, Ful.nę na nią, skoczę, 
’J>urozę słowann. które mi ślina na język przy- 
1 iesie, a pot,om mi jej żal było i zauwzbym jej 
do nóg padał, choć jej nawet ni<- kochałem, cb.oć 
i co do tego, to właściwie dyabli wiedzą. Ikiz 
zdaje mi się tak, a raz inaczej —  błędne koło!

Kazimierz w milczeniu yłftóiał wywód'Iw #t- 
rzego, jakby do ziemi przycupnął i czaił się, 
wyczekując, dokąd ono wiodą. >

—  Złamałem życie jej i sobie — ciągnął Je­
rzy —  tuk! Jej także! To wiem1 Choć i nie bez 
j-Gj w in j! Kto z nas jednak mniej ezy więcej za- 
wmił, o ro mniejsza —  dość. że wina była po 
obu stronach. Afe zapóźno to tera-z rozważać ł 
nie o tom toż chcę rnówić, bo to już i tak na me 
się nic pyzyj.i. Przepadło!

Przeuńvał na chwilę i zamyśUł się. Oczy jego 
w jeden punkt momehouio utlcwioue powlokły 
eię sum tikiem.

—  Nie dobraliśmy się —  przerwał po oliwili 
milczenia jak . i&lc inny cii małżeństw-. 
Ona, jaka3 dusza art,ystj’ czna; żyłaby prawnie 
podobnie Szczęśliwie^z^taldm napraykład. jak

wzięli, a została tylko zwykła, ordynarna na 
miotnosć przynajininaj p u mojej stronie. Nie 
nlogiom jej żadną miarą opanować, choć ciężko 
ł  sobą waiczvłeiu. Nie chciałem wyrządzić itfj 
Krzywdy, a jednak ^coś mnie ciągle pichalo. 
W  ów wioizór przeklęty opadła mię za joj pie­
szczotami taka szalona tęsknota, ze choćby 
mnio pchnąć miała nożom, nie wahałbym ?ię; 
wziąć ją przemocą. Skradając się wówczas do 
jej sypialni, wiedział m, żo dopuszczam się czy­
nu, za który cały świat mię potępi, że ją bez­
powrotnie stracę, choć co prawda nic mi już na 
iiioj nie zależało, «  jednak nie miałem nad sobą 
toj mocy, by s:s jej wyrzec i z drogi zawrócić. 
U om, żo niema W  to, co uczyniłem usprawie- 
(Niwienia, że na honor mężczyzny cień w takich 
rawaoh pada, jednak ta niemoc pohamowania 
rozhukanych zmysł w, która czasem aż do 
zbrodni pcha ą, j cSt w  każdym razie okolicz 
nością iagelząoą. Jlówię ci to wszysUco, by ci 
przypomnieć pewrno rysy mego ci arakteru, któ­
re" może zata''iy się w twej pamięci,-a. czynię to 
dlatego, bo uważam, że one mogą w  twych
oczach mię usprawiedliwić i przyjaźń twoją mi 
wrócić. Straciłem żonę, niechże nie stracę cho 
riaż przyjaciela, bo dailibóg nie wiem, d-laoze-

, ________  _ . . .  - - , u—  go udałbym cię stoeić. skoro niezem wobec cie-
tjy, a ja powinienem, by* mieć żoaę, któraby mi bre nie zawiaiietm. Z Lhką obszedłem się brutal­

nie, lecz cóż to może mieć za związek z tobą, 
abyś się na mnio dymił?' Czy tak się pmcz to 
do mnie zraziłeś, że się odemńie im zawsze od. 
wracasz? Myślę, że^bylaby to przesadą z twej

prowmdziła gospodarstwo i rodziła dzmm. Spo-] 
strzegliśmy ]'■o niowezasio, że sobie nie odmo-' 
wiadamy. Któż to mógł przewidzieć! A kiedy', 
sf oNirzegliśmy naszą pomyłkę, miłość dyaldi

strony, bo zważ, że może sam nie potrafiłbyś do. 
kazać tej sztuki, by opanować twoją namię­
tność, gdyby cię od pięknej żony, do której 
masz prawo, dzieliła tylko ścianal 

1 —  No!... i względy delikatności, żonie ’tcz-
wainskowo nalożiwj —  podicreślil Kazimiera.

■ —  Niezawodnie, masz słuszność, lecz któż
.z takich razach o niej myśli, kiedy zmysły roz 
hulają sio do ostateczny cli granic? Słuchaj! 
Skończmy już tę przykrą dysknsyę i niepomni 

!wzajemnych uraz z powodu słów. które tu dzi- 
'siaj padiy, żyjmy nadal w przyjaźni!

Kazimierz patrzył przed siebie .tępym wzro^ 
kiem i milczał W ywody Jerzego nie znalazły 
w serc-u jego żadnego oddźwięku. Czyn Jerzego 
wykopał grób ich przyjaźni. Drogi ich musiały 
się Tozojse, bo gdzie kobieta w grę wchodzi, 
tam kończy się*przyjaźń. Fakt sarn w sobie w 
innym, wypadku byłby może wywołał ze stro­
ny Kazimierza Oburzanie, które p raw d o p ed o . 
bnie ryehłoby się zatarło, nie pociągając za so­
bą żądny cli dalszych następstwu tu jednak cho­
dziło c kobietę, którą Kazimierz w swom niwie!- 
bieniu tak wysoko postawni, że targnięcie fiię 

|na nią musiało sprowadził" stanowcze zerwanie, 
j —  I cóż, milczysz? —  pytał Jarzy.

—  Słuchaj! Szczerość twoją chcę odpłacić 
szczerością. Cłicę z tobą mówić, jak mężczązna 
z, mężczyzna.

( —.' p>o cóż ten w~tęp?
l —  (idybym sic był rozstał z tobą w gmewie, 
nio tłumaczyłbym się przed. tobą. tw o ja  Sąćaą

mość, że mini.śterstw'0  obrony krajowoj udzie* 
liło pozwolenia na wyjazd 8 dział a faib.-yk- 
Skoda w Filinio do Wairssswy. »Piiavo Lidu* 
domaga się natychmiastowego wyjaśnienia te 
go wypadku.

Hwskz&łi nic fc?sl2i2 presirtyt: 
czeska.

Wiedeń, 4 wn zośnia (Teł. pryw ) Teł. Comp* 
donosi s  1’ra/gi:

Oała Tira.ra czepka omawia dziś Stosunki, pa- 
nmijąco na SiuwyiczyźliiO, -wskazując na to, że 
•Słowacy pozostają ustewuizmie pod wądywom 
agitaeyi El inki.

uNatodni Listy< zaraucają rządowi, że wobec 
Hlinki okazuje zbyinią pobłaźiiiwość Iłłinks 
agil-uje eoiaz ero 'gicianiój, tak. ze państwu cze­
skiemu grozi poważne niebezpieczeństwo utra­
cenia wozyaikich wpływów na Siow aczyźuie. 
Głównym środkiem wałki Hlinki jest ni©to!f> 
janeya religijna Ozecliów W tym kierunku po 
winna nasiąipić raniianai j.rądu a ,to tein bardziej, 
iż w Budapeszcie i Krakowie liczą miarodajne 
czynniki na agitacyę Hiinkl, spodziewając sic 
że agiiacya ta. zakłóci spokój wewnętrzny > 
państwie ozeslkw-słowasćkmm.

Rola Gocdyean skończona.
Wiedeń, 4 września (Teł&f. pryw.) Teł. 1 omp, 

donosi z Morawskiej Ost-rawy:
Pułkownik Goodyear, kiray we czwartek 

przyjechał do Morawskiej Ostrawy, od^jądża 
jutro do Paryża 7. dbazefmcim ąprawoadanicm 
Goodyear iprawdopodobnie j.uż nie wróci a za­
stąpi go oficer angielski. Pisma czeskie przvoi 
tjują wyjazd Goodyeara inGy'gom Polaków, 
niezańowoionycb z tego powodu, że pułkownik 
przemawiał w piątek na zgrDmauzenhi robot- 
niltów w Morawskiej Ostrawie.

Powrót dc prscy.
\viedeń, i  wTrzegnia, (Telef. pryw-). ’j ci. Comp 

deTrasi z Morawskiej Ostrawy.
Strajk na obszarze węgłowyjm ostrawsko 

kar win skim należy uważać zn ukończony. Ro
bodoicę' wytraaki^ą z napiętą, uwagą wypadków 
uni najbliższych. . ■„

gabinet węgierski.
Budapeszt. 4 wtrześnia. S k ład  nowTego  g a b t  

notm węgi^reikiogo' jgsk. naistęjimijący:
Prezydy-um: Franciszek ILeinrich.
Sprawy wewnętrzn0- Be-renyi 
IJandol: Garami.
Skarb; Iłegediis.
Wyznarija: Iłusrar.
Eo5niicltiwo: Radb .n dk.
Spra-wiedłiw-ość: Balogtu 
VVoijna Schn etEcr.
Opieka sroołeozna: FaiJL 
Aproivizacj'a.; Ereky.
Mniejszości narodowe: Błeycr.
Próoz tego Eigłoszone handydaitury trze^b 

ministiów be i teki, a mianowicie' Stefana Hal- 
llera ze istronniotwa ebrze-ścijańska-tspoł&dane- 
go, Peyera, isotoyahsty i Stefana Szaibo b (partyi 
diioipiafińej.

Go do te:ki aninLstra spra w Ea,gTa.ni/'aiiycb nie 
zajpadło jeszcze rozstrzygnięcie. Ma. ona być 
ofiarowana byłemu am/basadorowi lir. Cza- 
ky ’einu. ‘Ma być taikże utwoizone ministersitww 
dla pracy pokojowej, ale również cc do toj 
sprawy nie zapadła jeszcze u&hwalŁ

Rumunia przsciw traktatcvil,
Wiedeń, 4 września (PA T ), ja k  podaje >N. 

Wiener Abeniblaik;*, j-Matim- i »N ew  York 
Ilerałld- dowiadują się, iż Rumunia nie podpi­
sze traktatu pokojowego z oowedui noirusizenia 
suwerenności przez postanowienia o ochronie 
ląniejszości.

rość i chęć pojednania rozbraja mię i zmuszą 
do wyznania...

—  No, dobrsn, ale o cóż chodzi?
—  O rzecz bardzo ważną, która obu nas ty* 

czy.
—  Mianowicie?
—  Prosisz mię o mrzyjaźń, kłórą swizercss 

sercem.radbvm ci zwrócił...
—  W ięź od)ma<wi»sz? — ściągnął brwi i gło­

wę zadarł dumnie do góry.
—  ...gdyby nie pewna okoliczność, która 

nas musi roztączyć na zawsze. Kochan +woją 
żonę!

—  Aaa! więc tu leży przyczyna? -  syknął 
jakby go kto szpicrutą przez twarz p- zei&chał.

—■ Jak! Kocham Kwoją żonę i żył bez niej 
nio mogę!

W  oczach Jerzego zamigotał gni-w W  dio 
ray błysnę,a m  jakaś m y *  szalona która, zda 
ło sig w ypo" ’e się w jakimś gwał ownym czv 
nie, leciz m yś l,szybko przemknęła i zgasła, śiaw 
swój znacząc łiolesio-m uśmiechem, któay błą* 
kał się jakiś ‘czas po twarzv. aż uwiązł na ustach 
i skonał.

— Oczywiście konsekweneye, które- stąd w y. 
nikają, na siebie przyjmuję.

—  Oczywiście! iKonsolfwencye pomesiesz...
—  Tak, niestety lo§y ziuidziły, że przyja­

ciele spótikają się na długość szpady.
W  głosie KaziinicŁza zadrgała nuta jeszcze, 

tak niedawnej, serdecznej przyjaźni.

'  ( 0 . d . a .1



r ? X7.^TT. 3 W A  R E F Ó W  M >  i  --------------------

g la f is Ł  I  C lo s zy o .
;W* roważnoj 

rzftófco kiedy­

śmy o trą ca li przyjaźń czeską. A le iraisi być 
, w niej pewien e\yst:nns, bo pamiętać o tern nale- 

nieaatwiSSej r ra?"t0 friinciwkie, ^  że w naszym tornistrze państwowym drze-.j nogo zajścia pogranicznego w c&asio służby pa-

no „zroDieraa użvtiai z Drom", a jcanafc na po-d- 
stawia wykrętnie tłumaczonego faktu zwyczaj-

zr.achodza Się rozłeę łfij»z « r.j9  b u ła w a  — moearswa. że Fołska* nie lato
'wzmianki o sprawach. polskich. Ostatnio uepie-j hny, ma wszystkie dane, aby Stać się przewo- 
ro bra: eidya Siąska pruskiego skupiła na sobie j n,-̂  w SlowiaiisacEyżaie potęgą. Kapelmistrz 
nieco większa, lecą czysto informacyjną, uwagę, ozesiki zbyt pohepnie rozdziela role w  orkie- 
fo z a  tom tylko indywid-ualnio zaprząta się n; 
mi opinia f anciaska. Charakterystyczną t  
iluufe-aoyą jest faikt, że nr referacie p. Bar io u ,
'CDWiiWOzdarwy parlamentarnej komrsy? ratyfi­
kacyjnej, referacie barćbzo obszernym, prrswą- 
cvm oczywiście najwięcej o Francji i jej lr te -

® oświecone Uze-

t)vło zaś sl
fczv krok rozmyśinw —  niepodobna rozstózygae. 
/ile bądź co fc.adż daje to wiełe do myślenia.
\ To toż z tern większą satysfakcją podnosimy 
yypa.dki, gdv ta ściana milczenia w sprawach 
pili idch dozna nagle wy łomu. Stało się to w 
rs.-ta.tnim numerze »Temps‘a* (z 26 sierpnia), 
gdzie z taŁOsch punktów wadzenia rozpatruje się 
równocześnie okoć oczywista przygodnie i nie­
zależnie od siebie niektóre z obchodzących nas 
zagadnień.

Spwyalny korespondent bcołińsui >Teimps a 
|Bk od dłuższego czasu maluje czytelnikowi 
francuskiemu przemiany, dokonujące się_ w 
ftziMuTze politycznej i psychicznej dzisiej­
szych Niemiec. Si ega w przenairozmaitsze dzie 
tfzinv i pisze o nich równie zajmująco, jak in- 
itmuktywmie. Os'alnia korespondeneya stara się 
Pa -podsó vio idyalogów berlińskich« odzwier­
ciedlić drogi, koc cmi chadza obecni? naurój 
ludności niemieckiej. Cechuje go ogólne nieza­
dowolenie z istniejącego stanu rzeczy i obawa 
fiateayah przewrotów, które przynieść może naj­
bliższa już przwazłość. Do krytycyzmu najwię­
cej pobudzają rządy socjalistyczne, oraz nowy 
System podatków, których zadaniem będzie 
pprostać ciężarom finansowym. nałożonym na 
b iem er psizez zwycięstwo koalicji.’ Zdaje mę, 
Sie poseł Wład. Grabski, referując w n&sfcytiri 
Pcimie stronę finansową traktatiu z Polśką. nie 
mylił się w tom, iż fprzeciętne obciążenie na gło­
wę mieszkańca w Niemczech wynoszące jego 
zdaniem 7 tysięcy marek, teo przy 60 milionach 
ludności dałoby 420 miliardów marek długu pu­
blicznego) — ostudzi w wysokim, stopniu zapał 
nion.ieukich ploftiscy t arruszów, jeśli nrzyjdzie 
Ln wybierać między Niemcami a Polska. Ten 
sens wywodów naszego posła potwierdzają 
zwierzenia jakiegoś wielkiego kupca niemiec­
kiego w Królewca wobec koropondenta »Tcmp- 
fca«. Są cne nadto ważne i z tego względu, i n 
{wyrażają także i zapatrywania Niemców na 
przyszłość Gd?nska.

—  Cóż nam wypada począć? —  mówił ów 
kupiec z Królewca. P r ę d z e j ,  c*z y  p ó ź n i e j  
s t a n i e m y  s i ę  P o l a k a m i .  W  gruncie 
fzeczy nie mam nic przeciw temu. Jeśli dam 
Polakom, dziesiątą część tego, czego chce ode- 
rrnie ten... rząd socjalistyczne, zdobędę sobie 
święty spokój, będę mógł robić iaCerasa. i znai- 
Hę obronę p< zed rozbojami spartacydów. Tak już 
jest w Gdańsku. W-kśnśe wTacam stamtąd. —  
Ewiat handlową- spogląda w przyszłość z pełną 
otuchą. Newe wolne miasto (tak!) nie będzie się 
uginać pod brzemieniem podatków wojennych, 
będzie protegowane i popierano pteez entento 
Nie pójdzie j>od jarzmo nowego fiskalizmu iiick 
mieicżdcgo, który dławi wszelką pirzedsiębior 
czość. Gdańsk ma. iwiezę-pana wielka erzed so 
fią piwyszjiość, a Królewiec gospodarczo solida­
ryzuje się. z P&klcą, bo ma te sain-e widoki. —  
'Obce kapitały cisną się już do Gdańska. Angli­
cy i Amicawkanie zakupują nieruchomości po ce­
nach bajecznych, aby w  nich osadzić swojo hań­
bi i agencje okrętowe, a na przedmieściach fa- 
bryki. Nikomu nie śni się tsm o przeniesieni" 
się do Niemiec. A  prócz tego będziemy mieli w 
l-ród robotników polskich, którzy, jeśli sa trak- 
1 owani dobrze, praeuja wy śmienicie, a nie maj? 
Wymagań robotnika niemieckiego, do cna zboJ 
b ze wizowanego.
1 Powtarzamy cłokładnte zwierzenia owego 
kupca, pow-tarzr.my- ram chętniej, że niedawno 
łsirsu mi-diśmy sposobność poddać analizie e- 
r.imcy-a-cye innego kupca, Gdańszczanina, bar­
dziej powściągliwe w fornde, bardziej ostrożne, 
Wręcz -przyzwoitsze w tre'Ni, ale w sensie swym 
i.ubak w ku-Nłk tc same. Jedne i dnugte wynai- 
tzenia świadczą najlepiej o tem, że przy prair- 
jlyczności k ayca niemieckiego, a przy- rozum 
Fej i rządnej taktyce Polski, znajdzie się łatwo 
tiejedon punkt styczny, który przeprowadzi nas 
j omy ilu m przez-ezkopsały pienvszydi zaczątków 
tkut acyjnych i utoruje drugi do zgodnego 
Iwspół życia.

W  inny świat wprowadza nas korespenden- 
tya z P r a g i ,  w  świat megalomanii czeskiej, 
twanejj pra?z korespondenta »Tcmpsa« eufemi 
ttycznio »poliiy-ką zagraniczną czosko-słowa 
iką «. Fo'w iocił jej już dwa aitykuły. Najśwież­
szy -rozważn. cpecyalnia »9tosainki ze sąsiadami*, 
fe więc zajmuje się i Polską. Czesi chcą z nią po­
zostawać w' związkach ^ścisłych, zażyłych, na- 
bochowr.nj :h na-jzupciniejszą szczerością. Cały 
naród —  mówi joden z członków rządu —  pra­
gnie mieć pcwuioćć, żc nie grozi mu z tej strony 
żadne niebezpieczeństwo i że rnoże liczyć na 
n^pó-łpr/acę spokojną i pokojową w dziedzinie 
infteitektaailnerj, finansowej i gwpodarczej*. —  
Czesi ipragiioiliby stworzyć now-y system polity­
czny v/ Europie środkowej, oparty na doskona- 
i m rr.-FO-mnumia między Jugosławią, Polską 
t Rum unią. Zastrzegają sobie tylko z wirodizomj 
łkromnoćcią... k i e r o w n i c t w o  dla siebie 
{baga mą się stać nowym — Wiedniem. L e o .  
fczy  P o l s k a  z e c h c e ,  c z y  s i ę  ' z g o d z i  
h a t o? Gto pytanie, na które odpowiedź mic-ści 

sobie Jcw-estya —  c i e s z y n s k i e g o S 1 ą- 
kka.  » Ta d r o b n a  sprawa o-lwrócita w g lo  
pach -pclskicli ivszelkio wartości....-* Czy tylko 
hi. »<ł r o b n a* sprawa? —  pytamy. —  Czy po 
M tern nie istnieje już żadna inna przeszkoda 
by 28 milionowy naród polski, a '80 kilkomilio- 
ńowe coiiaj-mnicj paińrtwo polskie poszło kornio 
f 'Xl komendę Kiftuty praskiej? Czy i nas zamie­
rzają Czesi traktować, jako >młodszych* swych 
traci, podobnie -jak Jugosłowian? Zdaj o się, że 
hak. Mmfeter Klofaoz powiada, m  węgieł cie 
bzyńsk: jedt Czechom równio potrzebny, jak 
przyjaźń polska. Sądzi zapewne, że oba dadri: 
bię róm-nfo łatwo ebmloatować. N ie szczędzi 
•nam nawet nagrody. Oto Czesi .»gotówi są zo 
piZJełkich .sił nopuzeć rozwój ekonomiczny Pol- 
Pln*. Dziękujvriy. Chwała Rogu, sami sobie je- 
<zcze poórufimy dać radę._J\ie_znaczy to, iżby-

Etrze, której dj^n-gentem nie będzie. Może bę> 
dzie pieum-szym sljrzypkiem. B y ł zrosną zawsze 
wielce muzykalny...

Pozostaje jeszcze dysonans cieszyński, ta 
•ulrobna* sprawa, która niapofirzeibnie »prze- 
w-róciła nam w giowacli*. Zahieia w niej glos 
•z łamów »Tepnisa«, pastor Kulisz, reprezentant 
poLsikioh ewangelików- Śląska. Linią podziału 
8laska może być tylko granica etnograficzna, 
dzieląca powiat cieszyński od frydeokkgo i Pol- 
;ką Oatoawę od Fryscitatu. Po tej stronie grani­
cy stanowią, Czesi wr miejscowościach polskich( 
dwa procent mieszkańców-, po tamtej stroni* rańha 
pnzypada na Pcl^lrów 10 procońt. Granica ta 
jest niezwykle wyraźna, a przyczyna jej tkwi w 
odrębności dziejów kościelnych obu narodów. 
Powiat cieszyński stanowi od czasów reformacji 
twierdzę pr otccA autyzm u, gdy w  czeskim powie 
cie fr—dcckim refomiacya nie pojawiła, się ni- 
-"ly. Różni Sa relig:jna odpowiada najśełSftj gra­
nicy językowej. AYszystłio, co polskie, jest po 
tej stroni** protastanekie, a co czeskie —  ka*o- 
licikic. Protestancka liloratura reljgijna pirzc- 
chowaia en Jawnie i zahartowała nicspoiycie ten 
ind, któiiy- przettwał nrezłomne wiełii prznślm 
dowań religijnych i narodowych. Ten polski Ind 
protestancki ma pół miliona braci cwangoli- 
ckich, mówiących po pobku, a mających wraz 
z zaborom pruskim, powrócić do związiku z Pol­
ską. Odiprusaezyć tych pa-ótestanfów ziem pru­
skich. rozbudzić w  ni-ih poczucie na-odo we: oto 
największe zadanie, które czeka polskich ewan- 
gidśków Śląska. Są dla Polski wręcz niezbędni 
jako proteotanci, by utrzymać równowagę w nie- 
;ednej sarawio polit-j-oznej.

W ywody ks. pastora Kulisza zasługują na 
najbaczniejszą uwagę, nre tyłko dlatego, ya po- 
.-UBzają niezwykle ważną kwestyę z naszej we­
wnętrznej dziedziny politycznej, ale przez to, 
be uicLsnzędy najsprawniej, najrozumniej w tak 
mną no stronie anglosaskiej strunę uciznć pro- 
esitancIkWih, które w  naszym rzymskim pa,pi­
tnie* m,dzą niejeden kamień obrazy. Talk ger- 
,we, nawet tendencyjne zainteresowanie sie 

spu-awą ż.jrtow&ką w Polsce, nietaione bu Niem­
com i ku Rosyi sympatye, popieranie -autytko- 
miednie usposobionych Czechów — wszystko tc 
orzejawy y ch  tajnych i tajonych niechęci, fcitó- 
:c z ją w  duszy amgłouaskiej w  stosunku do ,ko- 
ciola kittolicdckgo, a wiec i do Polaki, tak ści­

śle i ssrdecznSfe ? nim skojarzonej. Można hvć

troiowe.j niemie-iki sąd wojenny, żołnierzv pol­
skich, podstępnie przechwwconych, ośmieli 
skazać na więzienie ciężkie, byle tylko w  o- 
czach koalicvi pocbwmlić się „faktami gwałtu'1 
zo strony Polski.

Czynna pomoc dla Śląska.
Wieści z Górnego Śląska zclektryzowmiy Po l­

skę, jak długa i szeroka. Ze w-szystkieb zakąt­
ków w  kraju dochodzą wiadomości o wiecach 
protestacyjnych, o tworzeniu się pomocy dla 
braci górnośląskich. 0 pięknych przykłada*'! 
organizowania czynnej pomocy dla powstańców 
górnośląskich donosi warszawska „Gazeta po-

•iemął p-r vnym, iż interwencja polskich ewan- 
gielików Śląska pm chylilo  szalę docyzyi kon­
gresowych na naszą korzyść. Tego im oj-czyzm; 
wdzięczna nie zapomni. Ewangiełiey ś!ą-.icy do­
brze się Oiioło niej zasłużyli.

LegissiM gfztd nienieckitn *aSs*3 
b m m

Toczą co się walki powstańczo na G. Śląsku 
zagarnęły po części i regularnego żołnierza 
polskiego, który bądź«o pełniąc służbę na po­
graniczu, nio mógł dłużej patrzeć bezczynnie 

n ni kę rij-lat-.uw za kordonem i samowolnie 
zbiegł w szeregi powstańcze, bądź t-o w czasie 
Dogranie .nej służby patrolowej poyadl w star­
cia z odtóJau. mi niemieckimi!, któie, jak wiar 
domo, wielokrotnie próboi.-ały przekraczać 
a ranieę. óó ypadki te skrzętnie notuje prasa nie- 
'niecki i o.l]iowiednio fakty przekręcając, w ten 
sposób zbiera materyał „dowodowy" przeciw­
ko Polsce. Między innemi „Katowitzer Ztg“ po­
daje następujący epizod, który według tenden­
cyjnego oświetlenia niemieckiego następująco 
miał się przedsiawiać:

Grupa z 60 polskie!) lcgionisł ów pod dowódz­
twem podporucznika Koterby przekroczyła 
granicę i wkroczyło do Szopiemc. Tu ludność 
cyr iliu  przyjmowała wojsko w miejscowej 
szkole bardzo przyjaźnie, częstując ob jadom. 
Na skutek zdrady, popełnionej przez jedną z o- 
-6b cywilnych, ukazał się nagle pociąg pan­
cerny niemiecki Nr 21 z 40 reic-hsw ehrowcumi. 
0i z trzech stron otoczyli! szkołę i ruszyli przo- 
iwko logioni-itom. Na rozkaz, wydany przez 

dowódcę mieli rzekomo i polscy -żołnierze po­
chwycić za bioń. Wzięto przy tm i kilku z nich 
do niewoli z bronią w  ręku. Przy rozpoczęciu 
potyezlo podporucznik K. zbiegł (?) jakop-r Za 
granicę, oddając kieroy/niciwo oddziałem w 

ręce feldfebla Dąbrowskiego.
] 1 oj.-ko to nazwało się jakoby, jak pisze 

,,Kj*ov'łttzer Zeitung ", 3 kompanią wojsk pol­
skich I iłsudskiego, należącą do etupow-ego h?,- 
talk>ru. Ci, atórzy dostali się do niewoli są: 
Jam!>orczyk, Tombak, Sobiechow^l-ci, Zieleniew­
ski, Seremak, Czak, Mateja i Low. Postawieni 
zostali przed sądem -wojennym w  Bytomiu.

Oskarżeni ty ibrflaRi w obronie swej, że_ z 
batalionu wybrano 60 ludzi, którym na dowód­
cę wyztrŁosr no pod per. K i kazano p>atiolować. 
Ze nsWi oni iść na Śląsk, o tem nic nio wie­
dzieli. 0  2-gej przwbyli do Szopienic, gdzie lu­
dność w szkole miejsce we j zgotowała im przy- 
lęcdc. Wzięto ich do niew-ołi bez walki. Pociąg 
pancerny ostrzeliwali cyw iln i U oslcarżonych 
znaleziono k?j-abiny, gra.naty ręczne i bomby o- 
krągłe. Stwierdzcno jakoby, że jeńców- tych po­
biła dotkliwi? ludność cywilna niemiecka w 
czasie transportuwania ich. śledztwo nie do­
wiodło im ostrzeliwania p-Nuigu. Oskarżycie! 
jako Larę dla pierwszych siedmiu oskarżonych 
zaproponow-ał 8 Jat więzienia, dla reszty zbyt 
młodych jeszcze *  lat.

Sąd wojenny niemiecki uznał jako rzecz do­
wiedzioną, że na rczkaz Koterby kompania, 
kładajaca sie z 60 ludzi ? kompanii Bat. Etap. 

w całkow-iiem pelncm uzbrojeniu i umunduro­
waniu z ręcz nom i granatom j przeszła granicę 
w celu wystąpienia przeciwko niemieckiej f.ile 
zbrojnej. Nie d?wiedzhno im jednak, że zrobili 
użytek z łironi. Dostali się de niewoli pruskiej 
mko jeńcy wojenni, a przas to sąd przyśzełł 
■io wniosku, żo wskutek tego czynu między 
Polską i państwem pruskiem istnieje odtąd stan 
vojsngy(!). Sąd w-o.jenny skazał Sobmchowskie- 
go na 5 lat, Zijloniewskiego na. 2 lata 6 miesię­
cy wiezienia, l i  esztę uznano jako jeńców w-o-

Gto ziemianie kujawscy i sąsiedniego powia­
tu lipr.Gw-skiego uchwalili w tych dniach two­
rzenie ochotniczego oddziału kujawskiego i w y­
słanie tegoż na pomoc walczącym. Przybliżone 
koszta wyekwipowania oddziału obliczono na 
260.000 mk. Na cel powyższy postanowiono o- 
podatkować się w wysokości minimum mk. 1.50 
z morgi z całej przestrzeni posiadanej ziemi, 
oraz składać ofiary w naturze. Doraźna składka 
wśród zebranych przyniosła 85.117 mir., prócz 
zadeklarowanych sum. jak kółka radziejowskie­
go —  przeszło 30.000 mk., Brzezia 13.500 mk. 
i t. d.

Płock aa wolujo również do werbunku. Na u 
linach miasta rozlepiono odezwę tej t.resni:

Na Śląsku Górnym leje się krew polskiego 
ludu, który doprowadzony do ostateczności 
bmtalnemi gwałtami nikczemnego krzyżaka, 
porwał za broń. ,.Rz.ad, związany traktatem 
konferencji paryskiej milczy, rrzemówić musi 
naród, musi przemówić lud polski. Byli żołnie­
rze, którzy krwią i zdrowiem budowaliście 
Polskę, nie pozwolicie na uwrżniięne braci na 
Górnym Śląsku. Gdy naród śpi, my po raz dru­
gi staniemy w pierwszych szeregach. Obywate­
le! Komu droga wolność narodu, komu droga 
swoboda ludu polskiego, niech spi?szv ofiaro­
wać Ojczyźnie resztę sił., niech stanie w szere­
gach wolnych drużyn powstańczych. Jednocze­
śnie wzywamy wszystkich ivch, w których pły­
nie krew polska,, by wspólme z nami spełnili 
swój obowiązek. Do broni!“

Kalisz w ciągu jednego dnia złoża ł na rzecz 
Górnoślązaków 41.009 mk i 500 rubli, nie licząc 
ofiar w- naturze. Ruda miejska w' Lublinie po­
stanowiła asygnować 50.000 mk.

Z innych miast donoszą nam o podobnej o- 
fiamośd.

W  Cegłowie, po nabożeństwie, d. 81 zm. od­
był się wiec tamtejszych parafian kato dców, 
na którym przyłączono się cło protestu arsza- 
wy z cl. 29 z. m. w sprawie zajść górnośląskich, 
wyrażono hołd powstańcom, oraz postanowione 
wezwać rząd do udziolenia natychmiastowej 
pomocy gnębionvm braciom górnośląskim.

Podobną uchwało powzięto w- Białej Podla­
skiej na wiecu z udziałem Z w. zawodowego, na 
którym przemawiali: ks. Zaremba oraz przed­
stawiciel Zw. p. Iwanicki. Wiec zakończono 
odśpiewaniem ,,lloty“  oraz „Bożo coś PoLskę” . 
Zarządzono też, doraźną składkę nu rzecz ofiar 
gwałtów pruskich na G. Śląsku,

gclzioś w paka di. Sz.an. Komitet muzealny zajmował- 
się w os-tatni.:h «,z:i3ach tylko kweslyą przyszłego po 
iriiszczeria. dzisiaj zaś a I Uialnrrn iest nie przyszłe, 
ale o l e e ń e ponii^s-zczcnie pamiątek.

 ̂O UJUIES-ZCZENIE MUZEUM NAR ODOWEGO. — 
Ctizymujc-my pitmo wast^pojące:

Z artykułu ,,N". Ref.“  w Nr 3-15 zamieize.zonego, wy­
nikałoby, że niżej pod|ióiny r.is uważa budynku t. 
zw. kucbsn kTólewskir-n ?.a barizioj odpowiednie na 
ecie Murerm, niż budynki po szpitalu garnizonowym. 
\ rzcczywistcści niżej podpisany uważa budynek 
kuchen p ,d względom nstoty-aznym za odpowiedniej­
szy cc zaś doiyczy .-.troriy piaktyoznej —  obydwa te 
budyi.ki uważa za równic nieodpowiednie. Odpowied­
nim bj łby jedynie budynek w tym eclu stawiany- a 
nie przebudowany - kuchen, etuciaiby królewskich, 
czy ze szpitala wojskowego.

Niże; pedpisany uważa za swój obowiązek nietyłko 
rratsniowmnie dawnego pałacu królewskiego, lecz ró­
wnież dbar-ie i przestrzeganie, by w celach chociażby 
najbardziej dogodnych dla nnych instylucyi, nie za­
padło t-a wzgórzu wa.welskiem rozwiązanie na całe 
dziesiątki lat ujemnie decydująca o wyglądzie zamku. 
Takienł rozwiązaniem w obecnych trudnych finanso­
wych i budowlanych warunkach byłoby odrestaurowa­
nie szpitala na cole Muzeum Narodowego; rozwiąza­
nie po; omie praktyczne, bo stosunkowi tanie i szyb­
kiej podporządko’ mie w tym wypadk-i sprawę wy­
glądu \ awelu być może również waż.nej sprawie 
umie3iczenia Muzeum Narodowmgo, decyduje zarazem 
ujemnie pod każdym względem o przyszłym wyglądzie 
zamku. Ida uniknięcia na przyszłość nieporozumień w 
tej sprawie, niżej podpisany zaznacza, źe dopóki bę­
dzie zajmował stanowisko kierownika odnowienia 
zamku, zwalczać będzie myśl umieszczenia w szpita­
lu Muzeum czy innej instytucyi, a dążyć będzie do 
jego zł um.rria. A. S z y s z k o‘-B o h u s z.

NA  CĆRNO-ŚLĄgAKÓW zlozyli r. Towarzystwie 
Obrony kresów zachodni ib Polski, Kraków, Hotel Kra­
kowski: Kino .,Leiecha“ 3eu K; Będzikiewiez Tomasz 
200 K : Tow. Oektrot. Prąd 40 K ; inż. Adelman 20fi K; 
inż. F.limka 100 K ; III  kr>mp. 20 p. p, Dziedzice 2.000 
K: Pyżik Pysznica 20 -K, Sroczyński Bolesław, Bo­
lesławie 1T00 K : Ązomocki Zygńnwt ?.00 K ; admini 
strm ja  „Naprzodu11 10.201 K 64 hal.: Komitet gór­
nośląski Eresno przez p. Oreyziicra 1.600 I i: Adm; 
ristracya ..Gazety Podhalańskiej1 9)6 K ; Miśkiewicz 
Marra to K ; robotnicy kolejowi jirzez p. Królikow­
skiego 100 K ; SS. Miłosierdzia, Krak bw 200; K Dro- 
zćo-wtki Karol 50 K ; Wicwiórkow.-,ka 20 K ; warsztaty 
Tiibrru I, Krsków-Grzegórzki 1.325 K ; Szczepek Jo­
zef 50 K ; warsztaty parowozów Wola Ruehacka ze 
brane przy wypłacie robotników przez Urbanka Ale­
ksego 018 X ; zbiórka w  Zakopanem na wiecu, złożona 
vT7C-'i p. Kiełie-kiego 7.254 K 01 hal.; zarząd dóbr w 
Zaki-ranem 1.000 K , dr Zygmunt Marek, jako ntó 
pr;yjst<; wynagrodzenie zr urzędowali i e w P. K. U.

00C K : Eklaeiki zebrane na zgromadzeniu przez ks. 
Oraczewskiego w ratuszu 2.718 K . N N. 30 I i ;  zbiórka 
z 28 sierpnia w Kmkozne 16.258 K. Razem zebrane 
C.P03 Ii 59 łuJ.

PRAWO HANDLU ZEOŻEM, Mioirterstiw-o apro- 
wróaeyi obwiessuza: Ustawą z duda 29 łir>ca 1919 
śeim  Rzeczy pospolitej polskiej postorooiwał, że pra­
we bnnidlu poz/rr.icą, żytem, jrjez.mieniem i owsem 
-cop.-z przetworami tych zbóż, t  zn. mąką, kaszą. 
cMtbem pnysłtiguje wyłącznie rządowi. Rząd bę­
dzie wykonywał to prawo za pośrednictwem orga- 
n bacy f samorządnych, stowarzyszeń nokii-CEyoh i 
społecznych. Prowadzenie handlu zbożem, mąką,, 
-aszą, chlebem bez pozwolenia w ładz rządowych 
jest przestępstwem, które będzie iS ^ p w  sturowema 
łzaraani. W' kreżdym powabie będą miały prawo 
zaliujiu ?boza ty lko to organraacye, które otrzy­
mają odpowiednie zezv/olenie od inimijlerstwa 
r-prbT.iaae-yi. Rolnicy obowiązani są w ięc dostar­
czyć do składów otwartych przez np-wsżnicne do 
ago orgarizaoye całą ikse  zboża, jaką będą roe- 

pi -rządzal ’ j o  pokryciu własnych potrzeb gospo­
darnych. SprzecDż zboża prz ttz osoby do tego nie­
upoważnione jeet w zbr-łtniionc 7,a dostarczone do 
okrnuu zboże rolnicy będą ot,rzymywa’ i nastermją-oe 
eony: 80 mk. za eta. metryczny żyta, jęetzinieaia i 
Owsa; DO mk. za eto. pszenicy. Za zboże dosuair- 
ozone przed 15 października rolnicy otrzymają do­
datek w TfyScSbści 10 mk. za 1 ctn. mofciyozny.

O MĄKĘ C H lC SC W Ą . Z ostatniego przydziału o- 
tr;ymala Spółka spożywcza urzędników Namiestni­
ctwu _ mąkę chlebową do wypieku chleba zupełnie nie 
nu iliw:}. Stęjhła, wiipolnn, zbita w  twarde, skamie

ira po i 
z do- 

podcirzli* 
y. Fo

.   —  ---- iego w po-.ząd-
ka . meznajcmy przeprosił za niesłuszne podejrzenie i 
cdszedĘ a za nim także i drugi mężczyzna, robiąo 
irm głośne wymówki, że posądził uczciwą kupcową, 
która przeglądając po chwili swe rzeczy, zauważyła, 
że w jednym z pakietów zamiast 19.000 K  znajdują 
się wycinki z gazet.

UJĘCIE ZBIEGŁEGO BANDYTY. Przytrzymaro 
wjżoraj Janff C/.arnuchowskifgo, Który, jak przed 
kilku didaim denrsiliśmy, uciekł z pociągu koło Trre 
bini eskortom.-emu go żandarmowi, który go wiózł z 
Warszawy „o  Krakowa, jako winnego szeregu zbrod­
ni. Czarnnchiwski zauważony w Kralcowii na ułicy 
przez żołnierza policyjnego usiłował atować się ucie- 
czką, a gdy poiicyant za nim strzelił, w-padi do naj­
bliższej bramy, k ą l  go jednak stióż bezpieczeństwa 
po i  grozą rewolwer j  wydobył.

K i ADZ1EŻ. Aresztowano wmzoraj Stef Smolka, 
klery skradi z piwni?y domu pod 1. 8 przy ul. Met 
selsa na szkodj Leona Astcla CO kg. he aty wariosni 
6.600 K .

Z  k r a lU .

r.iał? gnidy i ie mngj a być użyta przez piekarza. Gdy 
Spółka zwróciła siĘ w tej sprawie do delegatury mi- 
T‘ i5ter.,t va ajrowizacyi, otrzymała na napierze „inną“ 
mąkę, tj. polecenie do magazynu w y j uda. innej mąki. 
W- magazynie jeurak oświadczano, że innej mąki w-o- 
gele niema i że dziwią się, jak mogli w biurach wy­
dać ta lie  polecenie. I ‘iekn? perspektywy dla człon­
ków spółki, którzy z tej maki cldeb spożywać mają.

ODDZIAŁ NAFTOW Y ministerstwa przemysłu 
hni-dln wzywa wszystkie przedsiębiorstwa naftowe i 
cdnuśne zwęszenia, do jaknajszybszego przysyłania 
do Oddziału imftcwego w ich własnym interesie sta- 
tiitów, wypisów i rejestrów oraz dat, tyczących się 
rczwoju przedsiębiorstwa.

KOMITET W A 1K I Z IIC H W Ą  zwołuje wszystkich 
swoich członków na posiedzenie z piątek, dnia 5 lun. 
o godzinie 6 wieczorem w pałacu Larysza.

W y l a z ó  BTGZ. P £ d 9 r$ W S & 5 8 !
i Kury er P o ran n y * donosi pod  datą 2 b .m .:

W yjazd prezydenta ministrów P.uIcreiwB-kiego 
nastąpił w poniedziałek o goelz, 11 wiecaó-r.
Z  sekireiaiwatu pirzylaocznego wyjpeiha-ł z n. pntó 
•/ydontem do Paiyża p. Kanzo-Siedłewsld. —
Przed "wyjazdem narezydenta Paderew-Bkicjo 
nrz.yby! lia zamek Naczelnik Państwa Piłsudski, 
z -wizytą pożegnalną. W yjazd prezydenta Pade- 
rowitłdego do Paryża został przyspieszony. Na­
glące, niepomyślne wiarioiności o ohecr.om ŝta 
dv um sprawy G a i i e y i W s c h o d n i e j ,  
bWsStya ( i ó r n t g o  ś ł a s k  a, oraz dobiega- 
jaca óstateeznydi decyzyi sprawa 8 1 ę  s k  a 
C i e s z y u s i k i o f f o  domagają się osobistej in 
terrwencyi prezydenta minislrow na Radzie pa- 
i vskiej/Rząd polsk i, zdając sobie sprawę z wa­
l i  tych spraw, mimo wielu kwcst.yi wewmętrz. 
nytóh, które dotąd rozwiązane być nie. mogły, 
uważał za konieczne wpłynąć na przyspiesze­
nie terminu wvśazdu TwezyKie-nta. któiy wyzna­
czono u ^ w ^ z y ^ e k e r o m  o ^ y ło  SłS ? !| J
się posieazenic R a d y  m inistrów , pod  p, „OWO budowniczych, na wydział mectianiczno-techniczny i

chemiczno tc-clinicznej wyższej szkuły przemysłu",vej 
oraz do sskoły weikmistrzów mechaniczn-i-technicz- 
nych odbywać sie będą we wiórek, 9  śni. i środę 1 6  
od godziny 1 0 — 1 2  przed południem i cd 0 - 4  pti po­
łudniu w budynku chemii techuiczucj przy ul. Krupni 
czci nu rze.

Wpisy na wydział artystycznego, pi/.tmyshi odbędą 
tiq n dniu 1 pazdziermka, a na kurs przygotowaw, " 
szkoły rzemiosł budowlanych w  dniu 3  listopada Ir.

PAŃSTW OW E KURSY PRZYGOTOW AW  CZE TO 
SbiBlN Aft Y  ó  W  NAUCZYCIELSKICH (preparandy) 

 ̂o.i. chłopce w i dziewcząt w Warszawie (Leszno 7 3 ),
przyjmują zgłoszenia nowy-h kandydatówftcki co 

. . .  . oric-i.nie od 2 5  b*n. F.gzamina wstęjine 4  września.
IWObeo Nauka bezpłatna, niezamożni uczniowie korzystają ze

przeniesienia ciężaru wpraw gospodarczych  na; ftypyndyów. Fr?y kursa?b urządzona będzie bursa cłia

m h iisk rya ln ą  R ad ę  gospodi ..}, k u  re z goho- ‘"w y c iE C Z K A  2 0  P. P. N A  PANIEŃSKIE SKAŁY. 
Trawi w nioskam i p rzedk łada  uaoziG  m inistrów , w  niedzielę, dnia 7  hm. urządza baon zapasowy 2 0  
trudność ta *  JatWOŚcia m ogła by ć  om inięta, p n ziemi krakowskim wycieczkę automobilami na 
Al » ż  z natury rzoczy dccyd  a jący  g ło s  w  tyohi Pa-nie-ń.sRie Skały, bliższe szczegóW podadzą afisze. 
' - J  J  , + ,. n  _ ;  . i i  r rogram bardzo urozinan ony. Czysty doched na cele

spraw acli y u T A ^ a  m i n i s t i o w !  S k a r b i ł ,  św iatowe dla żołnierz, £ 0  r>. p.
N a  okres zatem nieoheenoścj nurisu -a spraw wm- ZBIÓRKA N A  C/Y ELNH DLA WOJSKA, itagi 
wnetrznych Wok-ioelhoryskicgo. k tóry  w  echach M*at zezwolił krakowskieii.u Kołu Pań 1 . S. U na u

ndy Riu/.y. rnla mini- ulicach i placach miasta na cele założenia czytelń dla

CIESZYN, 3l_ ;iupnij. ("Jeńcy ruscy przy robotach.; 
Ernżyzna i paskarstwa). Doa iadujemy się, że dla po-ę 
rraWienia drogi z Usti jnia do Istebnej Rada Narodowa 
ieszyńska sprowsiziła paraset jeńców ruskich na ro­

la ty. Uważamy ten krok R. N. za wysoce niebezpiecz­
ny i nieobniyśiany, ho przedewszysiluem ta ■"'kcliaa. 
Jo której je~row sprowadź'no, należy do najbardziej 
rczwic hrzoncj i niespokojnej. Zetknięcie się jeńców a 
ludnością zaniepokoi całą ckolicę. Jesteśmy bardzo

oko linii demarkacyjnej czesi iej, tak, że patrole 
la nnc c c dziennie orz-ebiegają okolicę naszą dla kon-. 
trel'. Na wypadek wojny, z jeńców ruskich, którzy, 
za wszeJcą ccne radzi będą wyrwać się z niewoli, 
Uzesi jędą mieli mat >\-, y -I| żołnierzy przeciwko Pol- | 
sce. Chyba tc względy nowinny były bardzo optymł- 
sbczrie uiposobianą itaię Nar. skłonić do większej- 
pr/.ezcrnośęi.

Rada Cieszyńska ogłosiła wprawdzie ceny maksy­
malne, ale gazdowie i sklepikar/.e żartują sobie z tyct 
papierowych ukazów i za ziemniaki każą sobie pła­
cić po 3 K za kilo, a za dowożone do nas zdaleka płacą 
sa.ni tylko 1 IC. laksamo prowadzą tajemny Lande1 
cukrem. Większość ludności wiejskiej cukru nie użw- 
rva codziennie, ale pobiera go na karty, bo ,,dają‘‘; ‘ 
ci Kicz zaś sprzed ają małym naskarzom sklepikowym, 
który go sprzedają p j wysokich cenach. Nie słyszeli-' 
śrry. aby cieczyńrbi Komitet walki z lichwą pr..epr<vl 
z adzał na wsi iakaś kontrolę. W  każdym razie nic 
bardzo śc*sła musiał: ona być, skoro z Komitetu żar- t 
tują sobie gazd-.wie. A Komitet pisze i —  urzęduję, f

P O C H W A L A  D L A  Z W Y C IĘ Z C Ó W  N A  F R o N  , 
C IE  W O L IŃ S K IM  Z oka,zyi osfatńieh zwycięstw  
c-ręża polskiego, odnietuiunyeh ryt W ołyniu, w roz-1 
kazie, zwrccor.yeti do żołnierzy, d-owódzca frontu 
w<4y Dfikiegn, gen. L  i s t o w  s k  i gt vsi. co nastę­
puje:

„ l i k  świetną, szybko i z takienii eulutesanii' 
przeprowadzoną akcyę przypisuję waszej odwadze, 
męstwu, gorącemu zapałowi ku chwale Ojczyzny i 
bojowemu ćcewoalczoniu, jakie ■ 1 obyliście na tym 
terenie pod wodzą tak dzielnych i bojowych w a ­
szych dowodzi ów, jaiko to. gen. por. B e r n a r d a ,  
gon. por. A l e k s a n d r o w i c z a  i Z y g a d ł o s  
w i c z a, którzy znowu uwieńczyli siebie i was no* 
wymi w aw m n a jn i rycerskiej chwały na zienrj trias 
lyńskiej.

Dzięki waszet łojorwAj prr^y i miłości do kraju, 
zn iw  na łcno Ojczyzny powrócił duży szmat zieir.: , 
wołyiiskiej o dawnej chwale i 500-lei.nięj spójni z 
Rz^ozypcepolitej chwilowa idradziocko od niej 
otderovp„ny.

Głośne siedlislea polskiej kultury I chwały, jak  
K r z e m i e n i e c ,  O s t r ó g ,  D  u b n o, R ó w n o ' ,  
i inne zawdzięczając was z c-m u mońwii, znów pos 
łączyły się na wieki z nu eijrzą i będą głosić o w a ­
lecznych czynach polskiego oręża na tej ziemi w  
tej bcTj.rzj klrrdmej wojnie i zapiszą swojlf V\diię-. 
cnność dla was w  hktaryi.

Szybkość przeprowadzania całej akcyi i zagar- 
uitjuie -waiżmycn punktów strategicznych z liczną ilo­
ścią narteryału ko łijow rgo  wywdzięczacie świetne­
mu i w y brawu emu kierownictwu waszych dowódz 
ców“ .

SENATOR MORGENTAU WŚRÓD SYONISTÓW.
7.e Lwowa donoszą W  poniedziałek przybył sen. ib>r- 
gcritau do gmachu egzckutyyy syonistów „Jud Oha> 
razim ". Na mowę powitatną adw. dra Zippe.ra p. Łlor- 
gentau wygłosił dłuższą mewę, w której stanął na 
stanc wirku, że żydzi są tylko zrzeszeniem religijnem i 
i o ile iako takie mają nieprzedawnione i uświęcone 
orr y.i do Palestyny, znajdą poparcie nielylko wszyst­
kich żydów w  Ameryce, bez względu na to, czy są 
syt nistMTH, czy nie, ale także i wielkich mas chrze-
rijnfukich. Czy jednak wobes tc'go, że żydzi w Pa­

lestynie tworzą tyłko 13łś% ludności kraj tea za­
nieś; kującej, będą mogli zająć stanowisko dominu­
jące, przyszłość prkażu. O ile jednak idzie o tych ży- 
diw, którzy nie chcą lub nin mogą emigrować do Pa- 
h styny, należy dołczyd wiieHdch starań, by życie icb 
uks/tahriwało się nr. zasadach jak najszerszej de- 
irek.aeyi i jak r.ajJalei idącego równouprawnienia.

dniclrwem p-. PadoretY-iikiego, na którcm oma­
wiano najważrH.eijs7,e spRawy hiażące. Wobec 
zhy.t krótuue*o torniiuu, dziełąego odjazd po 
ciągu dy.płcniatycizjiego, którym prezydent miał 
wyjechać, u/.yykano w  ambasadzio fiancus'ki't?j 
przesunięcia terminu odjazdu na dwie godrany. 
>v ceasi? któiyoh mogły być jeszcze powzięte 
cłocyzy e najpilniejsze.

Na czoło wysuwała e-ię kwestya z a s t ę p ­
s t w a  p r e z y d e n t a  m i n i s t r ó w  ty cza­
sie jego nieobecności, która przewidyr OBia jest 
na o k r e s  j e d n o m i 'e s i ę c z n y.

Zakopanego, obejmie agciu 
ster skarbu da- B i l i ń s k i .

arr^uf-łwanJa nakładu, nreslsiy o sio- 
ifwic eaj$rcccĆ*!cj«Z6 cinew łsnb nrssumeratr 
tYarrebł prennaiersty S3i*ftesz«soue sę w hł-

BŚS"© W I U A.
\ Kraków, 4 wrz-aśaia.

O V, YDOEYCiE PAMIĄTEK POLSKICH. Piszą nam 
z miasta: VF sieipniu 19)4 r. usunęła dyrokeya Muzeum 
N'a.vodov/ego z Sukiennic wszelkie pamiątki z obawy

frzed bombardowaniem. Fo usunięciu obaw wojeń- 
yeh wytcanłorio z Sukicna: aaeh tylko obrazy, resztę 

pr/.cohowuje się daloj w pakacii, a to według urzędo' 
wyrh enuncyac:yj, nż do czasu wybudowania nowego

wojska polskiego.
NIEOSTROŻNA JAZDA AUTOMOBILAMI. Onegdaj 

wiŁ-czoro.rn najechał na #1. Aalwaryjskiej w szalonym 
pędzie wojskowy automobil osobowy na wóz włościań­
ski, poturbował ciężko 4 osoby jadące nim, wóz roz­
bił a ker.icwi złamał nogę. Automobil był nieoświe­
tlony.

ZAMIAST PIENIĘDZY —  SARDYNKI. Ubiegłej no­
cy "łair.ali się do ,-kkpii Izaaka Katznera przy ul. 
wrakowekiej 32 nieznani zlodziwe, rozbili kasę wert 
hcniowską i nio zualutszy w niej niczego, powetowali 
s lic  trud i „pracęjb zabierając ze sklepu większą 
ilcść sardynek yartości 4.000 K.

FOŻAR.* Wczoraj po godz. 2 :ial ranem wybuchł w 
jednem z mieszkań w dom u przy ulicy Pędzichów 15 
na 3 piotrze pożar, powstały z powodu zajęcia się_t. 
pjy. jinduąj ściany od pieca żelaznego. Skutkiem 
cgnia uległy zniszczeniu dwa -.nieszkania, przez cc 
avłaścicic!e ich ponieśli szkodę na 15.000 K. Pożar 
ugasiła i zlokalizowała straż pożarna.

NiESTARZEJĄCY SIĘ ,.K A W AL“ ZŁODZIEJSKI 
Do przccJ]od7ąccj wczoraj ulicą Dietla Sary Ilorowi- 
tzewej, kapcowej z KrYsna, przyłączał się wczort'
i ub! 4 mró/int-nn n ? rrinanł -7 nla rflRTłflY/fi A

w najbardziej demokratycznej Ani-.ryce nic bsj dopn 
szczenc qo wspólni-go stołu z minif.trn.rai- dyplomaiA- 
•ni ilji. ludźmi. Bo cela zaś nie prowadzą żadne krzyi 
ki, gdyż jeśli ktoś zanadto krzyczy, zatyka się uszy, 
a słucha sic tylko tych, którzy wołają.

SEKRETARZEM TEATRU MIEJSKIEGO W E  
LW O W IE zostai pueta-li.erat Józef Fryderyk Gawlu 
Icowski, autor „Mojego Pucliara“, tlómn.cz "laiku ko^ 
uiedyi, były recenzent teatralny „Wieku Nowego".

iennych niepoTertycli sadowi ayoiennomu i l“N.alu dla Muzeum Narodowego, to znaczy że przez,, jakiś mężczyzna i zaczął z mą rozmowę o zn; 
oddano w race d w iz y i  odc-inka H i lat J'iikn' Di€li nie •w!53®t m*ła zostaó gdzieś;tych inteicsach, któyeby raożra zrobić. Idąc i
OaUctJK) w ręco y \  Iw psie ach takie paaiiątid, rz.eźoy średaic wieczne-, słyń- { z;ivważyii leżący na ulicy pakiecie. Męzczyan^

A ztltem, jak navPGt nakatystyczna gazeta , ny Obrys-tus, na osiołku z Szydłowca, broń, miniatury, r.ióhł go, a ; a cbwilę przybył człowiek, który t 
sty.ńordiia, żołniorzom. polsłdm nio ttefewodtacf-1 kamee,)gemmy, nnniduty, ponelany, sudo, zegary, dzil, że sziJia swej zguby, lecz po oglądnięciu

DO ABSOLWENTÓW ŚREDNICH SZKÓŁ TE- 
CHNICZNYCH  

Krakowskiej Wyższej Szkoły Przemysłowej i 
innych równorzędnych Zakładów.

Koledzy! Polskę zmartwychwstałą czekają 
wielkio zad unia, do których potrzeba wieloty­
sięcznej rzeszy pracowmików, a przedewszyst- 
kicm nas techników. Równocześnie powstaje 
nowe ustawodawstwo, które będzie -OK~eślać 
nasze prawa i nasze obowiązki, kt-órś hlbSPly 
dotychczas nie były sprawiedliwit określone 
Jeśli łńaniy godnie spełniać nasze obowiąalii i' 
uzyskać należne nam prawa, musimv przede- 
ayszystkiem jak najrychlej zorganizować się i 
stworzyć związek, któryby stał na straży na­
szych intcre.|iw. Musimy mieć przegląd na­
szych sil i w tym celu grano absolwentów 
wyższych szkól przemysłowych, po wzajem , 
nem porozumieniu się zawiązało w  Krakowie 
tymczasowy Komitet o.gamzaoyjny Arch. J. 
Iturzyński, inż. J. Treutler, W. Gąsior, J, 
Schmidt, J. Biasion, d. Morawski, K. Kluza, T , , 
Szczerski, L. Chorąży i J. Wisnicki.

Celem zjazdu będzie:
1) Zrzeszenie wszystkich techników absoL 

wentów średnich szkół technicznych, oraz ró- 
wnorzędnych przez założenie zwic.zKu;

2) sprawa średniego szkoliuctwa techniczna- 
ó i podniesienia tegoż,
3') założenie w lanego organu fachowego;
4) Referaty fachowe;
5) Kooperatywa przemysłowa członków 
Upraszamy gorąco wszystkich Kołegów o

^łaszatiie się pc<ł adresem ,Jn.dusbia“  Rynei^. 
o ?nakwńa ,t ,. io , z podaniran nazw€ł"ka, obacnie zajraowa-, 

razi u jn0?0 stanowi oka, cliaruktcrti i czą weźmia u- 
stwier- 4~kd w zjtwdzio, ewentuftirde i  i*_kiai rtforte
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RFPERTUAR 
MIEJSKIEGO TEAffKt) POWSZECHNEGO.

Wc ci*-;iTirk. 4 wrzifeuia: „VU«-k i Waeek“.
W piątek, C września: ..Księżniczka czardasza11.
V sutici.ę, ,8 września: „Wicek ! Wacek'1,
W  niedziel-;, V września: popołudniu: ..OLutowska 

lawa1-; w iecwrau:, „Chrześniak wojenny11.
W  poniedzmlck. 6 września. popal.: „Ciotka Karo­

la11, siecze,rem: „Śluby panieńskie11.

Nieslabaąceni powotlzetaam cisw.y fencir.e- 
nienałny f i l m  a n g i e l s k i  w G-eiu częściach

•wr*5

żnym może być środkiem germanizacyjnym 
piękny Leara. Pruski min. skarbu przeznaczył 
, wobec tego na rzecz bodowy mik S80.000 w roku 
*100: Wykonanie proj-cklów powierzono prof. 
Litnnannowi z Monachium, cenionemu w Niem. 
czec-h specjaliście w zakresie budownictwa 
gmachów teatralnych. Teatr ten obliczony jest 
na 1002 miejac płatnych w parterze i na dwóch

w  I k s l c s s © ®

W  najbliższej przyszłości wystara a w ,.Ue*o 
szc“  cafznakoniiłsi członkowi® zespołu Sfinks*.: 
H A L IN A  BRUCZÓWNA, IRE NA RENAUDÓ- 
W NA, JERZY LESZCZYŃSKI i JÓZEF W Ę ­
GRZYN w pierwszym obrazie tegorocznej zło­

tej seryi Sfinksa p. t :

GPERETKA W  NOWOŚCIACH.
Dziś i codziennie 

‘  „TAM , GDZIE SKOW RONEK ŚPIEW A“  
operetka Lchara.

‘V  ___________
ZMARLI.
W Warszawie zrrnrl J.Ecbał B c r g s o w  tRngołctni 

pra-łożony gminy izr,w)i',kiej. zasłużony działacz spo­
łeczny w '-ijt.hu assymilacyi, wypróbowany patryota.

O t s i f d s  t e f i r a  0  l i s i ® .
i " '* *  P o z n a ń ,  1 września.

fTzez dwa dni tz raęidd stolica Wk-ik®!pólsiki| 
obchodziła podniosłą uraa^rstość sfcwarcaa 1 s 
tru Wiefflklc-go. V/ grtmclrUj 3ct$ry mitił l^yc roz~ 
esdnikiem kmltazy pruskiej, ffćzi według słów 
Wilhelma IT-go nigdy paść nie miało słowo pal- 
6kie, rozbrzmiała w  sceny mowa ojczysta, jak­
by dfla udokumentowania nowej w Polsce e-rv.

Ohcnód, na który przybyli reprezentanci kul- 
jfttry z  całej Polski, rozpoczął się w dniu 30 
sierpnia o godzinie 12 w  południe uroczysta 
‘Akademią na ścianie W ielkiego Teafelu. N a j­
pierw robrzmiai hjonn »Jeszcze Polska*, ode­
grany pczez orikieńftrę, wysłuchany p  zez publi­
czność a pietyzmem!, potem poeta Kicnsrecd M a- 
k  u s z y, ii s fc i wygłosił własnego utworu 
w i car z p. t. » Prolog na otwarcie Teatru Wiel­
kiego w Poznasiiu*. • •ę*

Po fceń przepięknej deklamacji wszedł na 
mównicę artysta Teatru Wielkiego, p. Wacław 
N o w a k o w s k i  i odczytał piękny wiersz 
Or-Ota o »Mowie eolskiej-*, napisany specjalnie 
na uroezyrtość otwarcia teatru, poczcm zabrał 
glos prezydent mi asa, p. Jarcgniew D r w ę s k  i, 
kóry. zsemaczył w  swojem pra^mówieniu, iż 
;»dziś Polska Btwa/iza nowy przybytek sztuki: 
.czyni dzieło poiuOju, tok potrzebne w chwili obe- 
gn.te.
-■ Następnym: mówcą był dr Władysław R a b  
a k  i z Warszawy, którego podniosło przemó­
wienie skierowano było do artystów i -wskazy­
wało isn s&łak obowiązku ku nowej placówce, 

t W  imieniu teatru lwowskiego złożył adres 
ojtr. j . a r a s i e w i o z .  Jako przedstawiciel 
Związku artystów polskich, przemówił ostatni 
dyr, Józef K o t a r b i ń s k i ,  który w  ałuższem, 
pięknie opracowtŁnmi, pełnem cytait przemó­
wieniu mówił o tem, jak *szbu'ka polska długo 
byia w! Poznaniu ledwie tolerowaną merwoini- 
cą«, mewił o znaczeni uchwili przeżywanej i 
wyraził przekonanie, iż »gdy  Warszawa stała 
się głównem ogniskiem życia politycznego w 
Eokce, a Kraków świątynią nurotiowycn pa- 
miąifieik —  w odrodzonej ojczyźnie stolica Wiel- 
-kopoteki będzie zawsze usilną tlwńrarzą mocy 
narodowej, ssaj-iairrfcowanoj w  wałkach i broniącej 
Pokiki od zamachów wroga *.

PcJo»oizani Chopina w wykonaniu orkiestry, 
pod dyn*. Adama Dołżyokiego i połączonych 
chórów F oznania, oraz hymnem narodowym, 
ot egmnym na żądanie publiczności, zakończyła 

zikadbmia.
' Dalszym ciągiem uroczystości obchodowej 
vV$ cc.ły szereg biet kui, na których ęodeiimowa- 
*io gości z  Warszniwy, Kralaowa, Lwowa i innych 
mia-afc Polski. Pierwsza tfka biesiada odbyła się 
w » Złotej ss<li« na ratiEjzu. Serdecznie, ze sta- 
ropo_.ką gościnnością podejmowało miasto Po. 
zrań traci z innych dzielnic. Wygłoszono na 
tych miłych, pełnych serdecznego nastroju, 
Wztaoh, *caly sscceg przemówień. 1‘rzcmawiali 
£ ięc pp:. mirństTOwńe Przesmycki .(Miriasn) i 
Styda, wiceprezydent m. Warsgrtfy Artur Śli- 
^ińdki, dyr. Boi. Gorcnynjsti w imieniu Związ­
ku autorów dramatycznych, komisarz b. N. R. 
L/udowej, p. PoFznviński, dr Wł. Rabski i inni.

Wieczorom w niedzielę odbyło się uroczyste 
firzoflstawimio >Haiiki« z p. Zachorską w .soli 
Haiki.

Po przedstawieniu odbyło się zebranie towa

piętrafch. Koszta budowy całego gmachu wynio­
sły mk. 2,100.000 Otwarcie Teatru nastąpiło 
w  dniu 30 września 1910 roku, dając na inan 
guracyjno przedstawienie Mozarta iF le t zacza
rowany*.

Zamkn ecie teatru niemieckiego w  gmachu 
Teatru Miejskiego nastąpiło w dniu 15 sierpnia 
1919 i tu przedstawieniem ^Egmont* Goethego.

■’4u l in io  S ujs. 0

mości,

dw oma kulomiotami i samochodem pancernym. 
Kulomioty ustawiono na wzjrórzu skrbeiskim 
i stamdąd osti-zeliwano wieś. Walka trwała s iy  
godziny, potem kompania Grenschutzu cofncła 
sig. Dowódca tego oddziału Mann er ciężko ran­
ny. Z naszej stronv strat niema.

* y'

Komunikat nismieckŁ
Wrocław. 4 września. (PAT). Komunikat nie- 

miecld z dnia 2 września. Dowództwo 6 kor­
pusu armii podaje: W  nocy-z 31 sierpnia na 1 
września bandy polskie napadły nn nasze po- 

’ sienniki pod MocarkowicanJ, zostały jednak 
odparte przy pomocy pociągu pancernego. I  mi­
łowania powstańców, by zburzwć linię kolejo­
wą na północ od Tan.owóc, jak również zerwać 
druty telegraficzne pod hutą Antoniny, nio po 
wiodły sic.

lE ity o ę -łw a

gosfrzgHla pcMtnla na 6. fl»Ka
Warszaw-a, 4 września. (Totek pryw.) Wiado- 

nadichodzące z Górncigo Śląska, wska­
zują, że sprawa Górnego Śląska wchodzi w no- 
we znaczcie ostrzejsze stailyifci. Niecwcy ó 1/1- 
tylko nie okazują sb lonności do. poddania się 
żądaniom Focha i zmodyfikow-ania systemu 
gwałtów wobec ludności polskiej, lecz przeci­
wnie ściągają na Górny Ślądk coraiz liczniejsze 
wojska, obsadzając wszystkie ważniejsze prn- 
kty strałegiczne i zaichcifeują się w  sposób co­
raz bardziej /prowokacyjny. To ipos-tę.pcrwanle 
Niemców wekazsuje na to, że żywią oni jakieś: 
agresywne zamiary. Grupowanie wojsk nie­
mieckich dokonuje się róumocześnie. z prote­
stem, złożonym misyi sojuTOniczcj w  sprar,vie 
rzekomego gromadzenia wojsk polskich na gra­
nicy Górnego Śląska. Wobec tego należy 
s-twńoidzić, że rząd potekł jak najskrupulatniej 
zscltuwuje wszystkie przepisy traktatu wcn-r.l 
sUego, natomiast Niemcy na każdym kroku, Fosna-I, 4 wneśnia. (PAT). ,.V<orv, iirls“  deno- 
łamią postanowienia traktatowe i zupełnie o- si: Folożmie nn w-ybrzeżu bal6ve»ajEn bardzo

1 się zaostrza. Wojska> niemieckie dopuszczają się 
wielkich wykracze u w  Jiitaw-ie. Świadczy o tem 
neizkaz fizieinny gen. 
klóry mówi nii

lde rozpocznie gelsye 6 września', zaś komisya 
główna zgromadzenia 5 września. -

B t M p r ?  t e fc M  7 M m
Wiedeń, 4 rws7.eśnia (rA T ). Biuro koreslp. 

ttonoisi z Śt. Germańi:
Definitywmy trafctai (poikajowy z Anstryą za-:przenr.owadzenie operacyi, wylcczciue mnie n 

wiera 181 artykułów. Ułożony jost w traocb ciężkiej choroby i uratowanie mi życia, 
językach: franenakim, augioMiŁm i włoskim. —
Y\ iaTygodny jest tókst fe-amousltk W yciąg trak- 

'pokojow-ego jast następaijący

* N a d e s t M ć :  1
(Artynrly w tym działo nio roebndzą od redakcyfj

PODZIĘKOW ANIE.
J. Yb Panu Drowi Cetnarowskiemn składam 

najserdeczniejsze podziękou-anie za szczęśliwe

M. Mylinsowa % rodziną.

ZAR AZ DO 'ZAKHESZKANIA
7 ubikacyach w W. Krakowie.

PO

twarcle dążą do Rprcwoko waaia Polski.

lila fckie pr ŝpieszenia (Sapasjl.
.rlin, 4 wirzcśnia (PAT ). Biuro W olffa  (lo- 
2 września:

W  poimi-mioniu z  rządem Rzeszy i rządem

v. Goltza z 29 a-erpniia, 
srfneótił Dniu 25 sicipnia 

wieczorem mnóstwo ludzi w słażbfe niemieckiej 
i rosyjskiej pnzbciągalo irzoz miastó grabiąc i

p rw k ta  k 0 ^ « y ,
Malcoln i Benciwcgna, sz.afoiwie obcych misvj. '™ ,D ^  angie- '*eJ» P ;; ]v'

■a* i «  _  v /W a ,, . . . obrabować bank łotewski, ł  ee-pteika chęc gra-
m orkowych na Gomy Śląsk, ażeby się połą- ^  ‘est jedynym nwtywem ich iostepowania,
-ccyc ta m ę  z przybyłą mięazykuaaicyjną my\ b..;h  ̂ ^ r m ,  aimii nEon f« cb iej
syą woiskową. Kur^petencye tą, koamsyr me] r^ k,:, •_ G«henn«to Mite-wy ma dbać c to, 
będą oicąjwiBcie aSru^nonb. WMlotowtme KW- aj  ^ - obne w^ CSQCie|ilto -;G powtórzyły tię 
SKWzaie pcg'Oski, jn-toiiy 6bead»e;ne Gornego wjecej ł każdego grabieżcę należy natychmiiaet
Śląska, przewidziane w traktacie pokojowym, 

, praez obce y/c-jałca, młalo wcześniej nastąpić, są 
pozbawione podstawy.

Wiedeń, 4 wrześni*. Tutejiszó Bkiro koiesp. 
jmzynosi e Berlina następującą ty, ia/doimość-, po­
daną prace Biuro Wolffa:

W  porozuanicniu z rząidaUji Rize&zy niemiee- 
kieć i Prus udałi się. dnia. 2 -hm. generałowie- Du

zastrzelić.

Szykany niemisekie.
Sosnowiec. 4 września. (PA T ) We wsiach 

nadgranicznych Niemcy zarządzili spis wszjpt- 
kie.j ludności i avydaU legitymacje. Nieobe­
cnych uważają za powstańców i pociągają do

POTL1, Małecki i Beoirwengo, szofawde mfeyj odpowdedzialności. Przedwczoraj w pow-iecie 
.•ojKikowyich, na Sląisfc Górny, ażeby się p«y4triseśńskim opublikowali Niemcy następujące o- 
łąjpEy & do Wyałamyafe taim rnisyj koalicyjnych, głoszenie: Z każdej miejscowości, z której będą 
Agendy tych misyj nfeulągaią przez to ztnia padały strzały do naszych wojsk, zostanie are- 
ńte. \ , j sztov.mn.ych 20 osób. Praewóz żywność przez

Wiadrnuość, że nasitajpi pme widr.k.ne przez granicę wzbroniony. Podpisany Winter, ober- 
IrGl-lalt pokojowy1 iprzadwicnosne obsadce nie* łoutnant r. r.
Górnego Śłaska przez wmjska koalicyjne, p^-. ...........................Pretest nsamfeek'1

Sosnowiec, 4 września. fPATj Dnia 2. Ober- 
sclile*. „Courier11 donosi z BerL-na. e b 
niemieckie'' zaprotestowano przed komkyą en- 
tenty na Górnym Śląsku przeciw odbywającej 
się koncentracyi wojsk polskich w pobliżu gra­
nicy,

zbawiona jest wszelkiej podstawy,

PioTwzy komyn&af polski 
z froEiŃs górnoślęslct̂ go.

Sosnotyi.ee, 4 września. (PAT ). Komunikat 
powstańców śląskich: Katowice, 2 września. 
Dnia 31 sierpnia o godz. 10 wieczór na polnoc 
od Tarnowie wysadziliśmy most kolejowy. —• 
Przez przerwanie przewodów teiegraficEnych i 
telefonicznych Tarnowiec górne zostały odcięte 
ud okolicy. W  nocy dnia 31 sierpnia oddział 
Grenschutzu w ysadzi most na Przemszy pod 
Sosnowcem. D. 81 sierpnia o godz. t w nocy 
kompania Grenschutzu zaatakowała Piotrowice

Powrót Jsfoów nieśni leskisb.
Poznań, 4 września (PA T ). Radiotelegram
Berlina.
Rozpoczęto już wysyłać z Francji wici: 

transporty jeńców niemieckich.
  -•-!£•   — —

SPRZEDAM
... . , _ - -------- REALNOŚĆ o ................. .
Nisjujeekn Asstrya ctrzyma okeyalną nazwę Wiadomości bliższych udzielać będę przez kilks 

•A w trya .. Żądania- <co do granic odrzucone zo- dni, Jasna 3, I I  p., na lewo, między 2 a i 
stały, tylko miasto Radkermiurg i gminy na le- pcludmu. 
nyiiu buz-egu Mury Eosfałj przy Ausjrji. Za-1 
ofcotfrJa W ęgry dostała Ausirya bez plebiscy­
tu. Tekst uznaje niezawisłość Auetcyi za niena­
ruszalną. Pismo wwtąpne -upoważnia komisyę 
reparaicyiną do- wydzielenia sekcj-y, które -zaj­
mą się sprawami specjalnie wyniikłemu'- z  trak- 
tirtu podiojowego i do ustalenia -pe‘noiiio>Kni-ctw, 
które uzna aa stosrwne. Siedzibą sekcyi jest 
YAederi. Rząd włoski oświadwa gotowość 
zwrócenia dbierów skonfiiskowanyich przez wio­
ską misyę wojskową, o ile te zbiory nie przy­
padną w  imyiśl traktatu Włochom. 'Postanowie­
nia finansowe obejmwją ani^dzj7 innenii: Odpo­
wiedź wyira*ża żyiazcnie zaprowadzenia upo­
rządkowanych s t-osi mk ów fiuansowjn h w  Au-
St.iyi. Długi niozaprezemłowane przez paąiisry 

z- nabycia- kolei łulb innych 
otbjpktów, 'będą trauatowane jak długi hipotecz­
ne. Państwo, któro otnzynna- dbisza^ Autóro

Drtr r.IA Tniol-A J •_____

Lckarz-dentysta 
A D A M  R O S E N S A H L ’ 

wrócił * ordynuie jak dawniej 
DR7Y IJLICY ZYBLlKiFYÓICZA LICZBA 16.

OJpowle-iuiogo lokalu na

m a g a z y n
po=Tnkui£ Biuro spedycyjne „Spedopol“ , 

Kraków, Floryan.dca 25. —  Telefon 2017. 
9217 2

ZAW IADOMIENIE.
Ni.ńejszem zawiadamiam P T. Publiczność; 

iż prowadzę nadal jak dawninj 
, SKŁAD  JAJ I MASŁA

(Titres) «1. Szerokiej I. 15 w pćuworcu.

i się

Węgier, nie będzie ornało proiensyfl do innego 
paitetwa e tytułu (pożj-iczck wojennych, któro 
isą w  posiadaniu jogo latb jtyro obywateli. Inne 
poisteaiawiiema pozostają niAzmiraiono. ta'k sa­
mo ja(k a-Titykiil o bankach. Odpowiedź zanc- 
wnia. że- (kowilsya retpanaicyijna będzie pcatan*>

Polecając eię nadal łaskawym względom kra­
sie z szacunkiem 

9249 |   M. Kicbler.

S ó & e i  U e l » e s l < i K 3
powrócił i Ordynuje. STAROW IŚLNA 6.

Z fe m o ia k ó w
w-czesnych. całkiem zdrowych, zaraz, później-

p O lA is  u .a  J  „
Austryi przez iat 15 najwięliszego unrzytrlt^te- - nagtrtratow, konsumow etc. po cenach
wania co do opłat za wywóe węg!a‘. rrrew* konkurencyjnych dostarcza tylko wagonami.w^gia.
dsiane są urnowy co do- dcs'ta,rażenia węgla dla 
A dsto-yr i stsraw c<w dla Gzecho-Slowacyi i Poi­
dłu przez Aii-rtyę. Pańskwa te nie będą nakła­
dały ipracz 3 lata żadnych oprat na wywóz wę. 
>gf:a do Aiuatayd. W  rozdziale --dlŁujgiU podaio 
t-raktet yokojowy, iż zategle pojconia długów 
austeyaickiicih ip-on;asie ropaiiblika anstryac.ka 
tj-fflfco w. tyari aCSeninfeii, w Srtórym (długi (przod-

PO^SKA h u r t o w n i a  h a n d l o w a
Kraków, Gołębia 5.

G .  O .
GŁÓWNA W YGRANA

k a r & s i

Ciągnienie 12 I 15 wraeinia br.
Cena óecmk: 20 K  —  Zamó-ienia z prowincyf 

Bąlatwm fe odwrotnie, 92.2 5

3 £ S ^ L -

lieg le j w jeżyku polskim i niemieckim poszu­
kują zaraz Zjednoczone firmy 

DR0BNER —  K i aków, nlac Szczepański 3.

wojenne ,p,iv.ynaIają na nowe państwa,. Ćo <K>| Dosv i i  ki. dc nabycia w kan zc snrz :tmz5 
kltHSEa praerackowj^wania postanawia trak tai BRACI SAFIER, Krak<»w, pi. Dominikański 1 
pokojowy; walutę i kurs praeracbowywanla cła 
długów w stosreiku do Polski i Czecbo Słowa- 
cyf, msltaia kofenisya reparaicyjna. jażeli intere- 
setwane jpaAshwa samo się. ipirzodteim nie nigoa-zą 
w tej epBps ic. Postanowienie co du likwidacji 
(majątków nicmieiakiej A-netryi, obywateli z,naj- 
diąjący.-h eię w pańaSJwie niepirzyjadelskiecn, 
pcizositają wi snopy. Postanowienie, iż majątek 
nieraiocikiej Auisitryi nie może być zlikwiilo wa­
ri y  na obszarze Aust-o-Węgier, i*utpełnia trak­
tat -pokojowy tem. rże zanzaid.zenia od 3 listopa­
da 1918 roku z kół włoskich, że Rjeka wraz 
ze znaczną częścią okolicy ma zostać zamicr.ic 
na na państwo bufo-rowe. R.jóka. sama ot-rzwma 
statut spe-cyalny, który mu zapewni jego cha­
rakter wlo-ski Miasto będzie administrowane 
przez Komitgit Pięciu, składający sie z 2 Wio-' 
eihów, z 2 Jiigosłowi-an i 1 obywatela Rjeki. —
Zactsr ma zostać wolnem miastom.

Wiedeń, 4 września (PAT ). Y/icd. Bipro kor, 
donosi ie&rowo- w Paryża:

Wezwanie dc- Niemiec, by artykuł G1 kon­
stytucji -swojej, odnoszący się do przyłącze-

S ile ro w s iik a  t i ls r a
lcatolina, wymownego, mającego wwrobione 
stosunki w Krakowie, mogącego zapić się 
przyjmowaniem złoceń na mtecrte —  poszuku­
je się zaraz na stałą posadę. Zgłoszenia z Doda­
niem przebiegu życia pod ..Kierownik11 do Bńi- 
ra ogL-weń „LO T1* Kraków, Rynek gł. 7— 8,

S f Z e S M fi

nia nieanieGkiej Austryi, nmianily, zo&talo przez . 1
ioljsze Najwyższą -Radę na (dżfekgszcm potiedreniu u- S g fg L A jgkgjg L± —

dostarcza natychmiast po cenach targowych 
tylko wagonami

M .  W © I n ® f e e j p g  i  ^ > ' 2 S

Kraków 9 2 1 3  S
Telefon: 1542.

O droczenie J 03 sennej se sy i. C z u b i  u z b r a j a j ą  l u d n o ś ć .

chwalone na wniosek prezydent a Ciemew-eau. 
Uznano, że artykuł ton jest spreeczny % du-|

Zygmunt SĆHELLFR, uczeń H. Petricgo, M, 
Lewdngera i O. Śewcika,, długoletni profesor w

.chora trajkuatu pokojowego i z  (postanowieniem, szkołach muzycznych zagramcą, udziela

Warszawa.
bolę ma 
konwent
w purawls 
sejmowej
to, że rząd1 dotychczas nie (przyigótciwał jctsg^ze broń ima służyć .madkocno p,'ze'Civ\iko- bandytom, 
wniosków, które wejść miały (pod obrady Soj-j Do Łalzcay przyszło dziś 2.000 żołnteTicy czo- 
eiiii. Również i pra-ce nad przygotowaniem kou- UkLch. Gjr o-tvu«U;ij oni-, ń® w  na^ibliitożych 
sty,tu:eyi'-, która wejść nrnała na iporząlfbk dzicn-' dniaich TC«ępc*ctoue ię ofenzywa iypzeidwiko Cie- 
ny Sejmu zaraz po rozpoczęciu seayi jcisienncj, szynowi 1 K»jfte»akoii i. Cteożą ró-.rnocze-nie 
posunęły się nio znacznie naąiraó.d, rak, że pod po;grouicEn Lidhoóici polskiej i ŁnisiŁC&eniein ko- 
óhrady anosglaiby wejść (także .znacznie późnirj.i rahL

żo N i-o w y  zc-bówiązały się ri-spókitew-ać nim 
zr wklość nieaniocktej Au&l-Tjd. Rrtąd niemiecki 
został %ve3r any do jrocaynteria kroków, by,
Zaiom aiŁtin ie  mrrvf?nw r- w  W p«rror7fl Tir nrrfv.

LE K C Y I G RY NA SKRZÓTPCACH
przygotowuje z togo instrumentu do

EGZAMKnU p a ń s t w o w e g o .

Przykra pomyłka.
Warszawa, 4 września. (Teł, prjw .). ŚYedlc 

pogłosek, jaiae wczoraj obiegały w  ketach poli­
tycznych prezjdent Paderewski przód swirm 
wyjazdem do Prn-gi miał podobno zadecydować 
taliże sprawę obsadzenia teki miuistra pntej i 
opieki tpo-Iecznej. Na etencwiska to Nartd. 
Związek Robotniczy wyssrwal kandydaturę 5n- 
żyniera Edwarda Pepłowskle^o, byłego posła 
do jderwszej Dumy rosyjskiej. Ń«tnkiaaya jesz­
cze dotydiC70B ogte&zoną nie została. Natomiast 
ÓŁsi-ejsze pfeinia pflzjniosły wiad.oaiość, że o wo- 

ttysfci® .w salona-cł państwa pre?yKreniUWvEiwa j mioaicyi zawiacBamiionio mylnie adwokata war-

KoiifliKiie mMs EtgaMstte.

iawodowys-h roebo-tników chemicEnych mefalo-

PK̂ asn p ta o -z fM le l iBssl
Warszawa, 4 wtoeśnia (PA T ). Radio,telegram 

z Paryża:
Donoszą, z  Helshrgfous,’i : Rząd pólnon.noHza- 

ch od niej Kosyi daj-e nastęipnjąo© ^wyjaśnienia 
odnośnie d-o iprograimtu, Wióry zatmienza przy­
jąć i fci-óry da się tskreśiw-. w  -s-posób nast-gou- 
jący: Nałoży zwałc-za.ć zdrórwno- boisizewlam jak

rowa-dzenia dawniej 
wprowadzić równość o- 

arautować wolność osobistą, 
stworzyć grunt pod bn-dowę dctnoucraiycznej

W PISY DO

hrsRsBsKIej Szksl?) drem;
codziennie od 11— 1 i 4— fi, ul. św. Annw U

Telefon 2236.
Sprg. alny kurs deklanracył.

9168 5

wyeb i kelejowj cli noljkich. Organa czestkie' Rosja, zwołać niezwłocznie konstytuantę, ^uray- 
ilvonfi'35co-waiy jpraytem k&iąćecskę (wkładkową 'rzean w  racie gdjrty okoliesnoś-c: uniecno-żliwi- 

1 bogrui-fńsikicj fńii* tewarzycrhwa os/z jzędno&ci 1 \y zwołanie ‘kWMOWuahty, rfipiazenitająiccj całą

K f s K s » i K !  I s s t f t a !  s t y c z n y
uL św. Anny 1. 2, Teł. 223G.

W P IS Y  CODZIENNIE 
od godz. 11— 1 ponoł. i od 4— 0 wieczór. 

8167-Ł

P r  M s m s i a  © l a s s s e r
powrócił i ordynuje 

w chorobach układu krążenia (serca i naczyń 
krwionośnych Cod 3— 5 popol.

  Kalwaryjska 5. Telefon l-#82.

przy-jcadnych, artystów i literatów. Dnia nasię- 
piipgo w po adnie w sali białej Bazami odbyt się! <-y j  op/ickś spoleoziii-ej celem objęcia, 
obj.-d, wyiłany na cześć p. ministra —J— —1 • —
g-cumo poważnych przedstawicieli 
»zttu:ki

k»dh kluba cli rew izje d-omowe i odebrano leg'.-; ^-iada: Wserartkie narodowości, które utworzą 
. . tyamucy® «ttłon&ow. Rówmocizcćnie doTęczo-no „ r z y ^ ą  Rosy®, będą mogły się z tslą złączyć

'pudonno nawet zg-iosd się w mmis-erołwiĄ pra- o-iga-nizacyi a-klt urzędowy- hm-onienr .pcg-ranicz-j lła „ u g j j j  foteraovi lub a*- tounmlL • WszAIk:®- •
Drwę&kieh i  uoizialem Wielkopolainek, gości j szaw-skiego- dr Yćaelawla Pepłcwsk/iogo, który

i literatury. F. ministrowie 
Soydii i Zenon Pirz-esmydii wygłosili .j4*,vui.. 
pedno-sząc zasadę uszanowani 'cennych wł«
Sa dzidm e zm^nr.yehwstrdej Polski na Ue po- 
Irtycznego zjeanocaoria państwa i narodu. Prze­
mawiali także Tarasiewicz, d jr . teatru Iwcw- 
skiego, prez. fliwinski i p. Gorczyóskj imieniem 
dramaturgów.

Odbyło się pofcem staraniem nowe-j d jrekcyi 
teatru zebranie popołudniowe na foyer iea tn i

i -P.p. prezy-Wielkiego z udziałem obu minisrw 
derfta miasta.

Narajutrz, w  .poniedziałek obyła się inaugn- 
raoya dramRtd i’ -komedyi. Odegrano aióydzieJo 
Fredry -Zenrttę za mur granienny-j. i , ykona- 
śnie było więcej, niż staranne. Teatr WMk: w 
Poznaniu rozpoczął więo swoją działalność ar- 
tysBjtozno-społeczną pod dobrą wróżbą.

Na zakończenie wypada zanotować kilka dat 
X hiatojya Teatru V '-olkiego. Projekt T^znlesienia1 
no wego gmachu d ’a Teatru Wielkiego pokuto­
wał w  Radzie miejskiej c-d dawna. Yvr tym cciii 
ówezasna niemiecka Rada miejska udała się 
,do Berlina po zapomogą, argumentując, jak wa

kowi państwa WMIśSnte^ć polana przez jedno 
z pism, jakoby minister Biliński osobiście za- 
wśa-dJomit adw okata Pi-plowisld-cgo o dekonanej 
nominacyli, jest zupełnie fałszywą. P. minister 
Biliński z p. Pe-plOwsl"m wogóle nie rozmawiał.

Wyjaśnienie to n,te zaprzecza jedn-.-k pogło­
sce, że p. Wacław Peploiwtki o no-mii-kicyi -zoi- 
#Wł zra.wiadiomicny i zgłosił się do objęcia urzę- 
ćtowtamSiu Cała ta sprawa wywołała w  kołach 
polityc-anych zrozu-niiale wrażenie skandalu i

20 i maiią staFj-ty ąartyjWBfcone pracz byłe- wła­
dze a-nserystokis właónie w  myśl powyższej u- 
s l t a w y . _________ __

*%e

0 zmiany w traktacie.
ParjA, 4 września. A gen cja  IIava,sa podaje: 

Według „Jfurnalu złożył komitet pratrniczy 
J  ł (k®nfemi6/i p o k o jo ^ j sprawozdani- o konsty-

u yikiaouje —  do czego prowadza obsa da biur mi nBesiisc- j j, storem r^dOT i  u f  uec-
„  ! ̂  I  1 i ___ . 4 ilV-, /a 1 fS ntn T.ftflMlTYH rta 1 o 1 n rrrmieTl
niisteiryaLnycli meukwalifikowSincmi siłami,

D f e it e f t ?  re p iiM is  sn risd ta ?
Feysstak, 4iwrae'śsia (PiAO1). Dnia 1 września 

odbyło1 się tajne posi-odHeuie- w  szybie wiatro- 
wyan w  Łazach, w  lu f rem wzięli także udział 
iliżjraierowie i dozorcy. Uchwalono! ,w: razie 
przyłączenia Śłą-fka do PoL-Id obwołać bobzc 
wicką republikę.

kiemu daje 1” dni terminu do poczynienia znron 
w kenstytucyi w kwesty* dopuszczenia posłów 
austryaekich do pai lamentu niesnieekiego. Je­
żeli Niemcjr w tym tęnrinie nie poczynią zmian 
zostanie obsadzony Frani Jurt nad Jlonem.

-Warssawa* 4 wracńnia (PA T ). Radteifeelegrasai 
Naueh.
Zgremadzemo narodowo aiEftryacIjo-nianaieo-

pryw. nauczyciel prawa
. Straszewskiego 26 I I  p. (naprz. Uniwersytetu) 

— i udziela osobiście lekcy i. 9086 _4

HŹos
iboczy. może mieć przerobiony kapelusz na obecny se- 

PańAwo wwkonrwać bęrraie konirolę nad In-,zon według najnowszomh fasonów. Przyjmuj? 
stytfOTC-yami han.L twu-mi finansowTcmi, oraz za- sie ruwniez do farbowania
kładami praemj^łowjńni, a to- w  tym cek’ , abyj ' JAN  KURZv BŁO
rzeczywiście prateowano. R:.ą-i użnany będ-Jo! 
pnzez mocarstwa eatenty w zamian za wśffSl-ł 
ną akcyę na Piotr^gród. :

PRACOW NiA KAPELUSZY 
Kraków. SaewsJai 15.

Odpowiedzialny red^irtor: 
M ICHAŁ KONOPIŃSKI 

Wydawca: 
RUDOLF 8SMAN.

B i*  & S B ts a z & rz
były lekarz klinik wiedeńskich 

specjalista chorób skórnych i wenerycznych 
ordynuje od godziny 2 do 4 

K R A K Ó W ,  ULICA ŁOBZOW SKA Ił. 12,

r>

Ządajc i®  tylko najSspszęgo m yd ła  warszaw?skiego ms^ki
< Siit:-.:  ̂ Tm m  ■<. I I  ^  w

pW4'„ 1 W
m j  _

«C (;v K
-Wpite Il-Wiszedzie do nabycia !1:

>

Ę
3? J ŁV.jj

(Dom Wenecki)

M te -f ł * ' f r  * r?aU w $ v p M m

Reprezentacja:

poleca:

W S Z E L K IE  P R Z Y B O R Y

SPECYALHE ZL0T0 i LUTY 
D E N T Y S T Y C Z N E

8781 w najtańszej cenie. i

i u l 0 I k J F J i k o - E r a k a  J u .  2 6 _ .



Piątek 5 Września 1919

W yn a jm ą meb^ę
Zgłoszeniu pod ,.Kn8S“  przyjmuje 
Adm. „Nowej Reformy11. 9248

A k ^ d ^ i n l k
poszukuje korepetycji lnb zajścia 
w biurze. Zgłoszenia pod „Sumien­
ny" przyjmuje Admiu. „Ń. B*f.“

r p * y ’ m j i ? q  
nowe i stare -ijc ie  dziecięcych 
ubrań i prieróbkl. Dl. Gołębia 8, 
parter. 9207 1 8 Perteoian

krótki. tanio do sprzedani*. PodgŁ 
rze, ni. Krakusa 15, agenovŁ.

9019 3 3
dopojmze pr..y3to;neir>a akaJeeni 
kowi z 4-no roki. filozi/ii do ukoń­
czenia studyńw? Koszta wróci lob 
ożeni s p. Zgłoszenia pod „Szcze­
rość na'2ewszystl(.o‘■ przyjmuje Adm. 
„Nowoj Reformy'1. 9226

0 © Eta ą c e^ o  s i 8  i s i o i y ć  *
Krakowie schiouiska dla. żyi. 

sierót, nm eszczonych w rzemiośle, 
poszukuje się intel trentnege męż- 
czi zaf, Kawalera. jako opiekuna. 
Warunki według' umowy. %jpt 3-sze- 
aia przyjmuje Sekreiaryot komi­
tetu krajowego opiesi nad *iPro­
tami wojeunami, ul, ów. Gertrudy 
1.8 (1  p., między g. 10—11. 9227

chcąca poświęcić się księgarstwa, 
i k a s je rk a  potrzebne zaraz, w 
księgarni S. A. Krzyżanowskiego 
w Krakowie. Zgłoszeń1* wprost, 

9215 1 3

oez konkurencji, od lat 19 istni* 
jąr.y, z urządzeniem di* jednegt 
praoowni-ra. lub bez urządzenia, 
z firmą fuo bez firmy, od 1 gi 
września lub wcześniej jest df 
sprzedania. W iadom ość : A n n a  Mu- 
rawska, zakład fryzjerski. Czzrn ; 
Uunaiec. 8798 2 3 '

Walne Zgromadzenie

»apię lub przystąpię do spółki. — 
„Dregunryt" poste rest. Nowe Mia­
sto a.f Przemyśl. 9218 1 fiuchwaliło dnia 20 sierpnia b. r. podwyższenie kapitału akcyjnego do kwoty

S ta r .  t y  p o s io c a l ’ ! ,  fa  how.
uzdolniony, energiczny, rutyno 

winy, zdolny ekspedyont działu 
blawatno-płóciennego oraz koi.tek 
cyi aumskipj i męskiej, władający 
językiem po'akim, niemieckim -o- 
syjskim, poszukuje odpowiednlogo 
zajęcia, eweutnair.ie ao podićży, 
chętni* w Poznańskiom leli ICróL, 
Polakiem. Zgłoszenia pod 5. B. R. 
przyjmuje Adm, „N. Ref," 9065

© k a s y j s i e
resztki matervi iedwab-u, klotu, zo 
firu, płótna i haftów. Kraków, ul. 
Brzozowa 4, I piętro. 9219 1 5po myśli rozdziału 2, ustępu 8 statutu, przez wydanie 6 500 sztuk akcyj po 200 K na łączną 

kwotę 1,300.000 K.
Po myśli ustępu 9 statutu przysługuje dotychczasowym akcycmaryuszom prawo  

pierwszeństwa poboru nowych akcyj w wysokości 1 nowej na 2 stare, o ile z praw a tego 
do 3 tygodni od dnia ogłoszenia korzystać będą.

Cena emisyjna ustaloną została dla poboru przez dotychczasowych akcyonaryuszy 
po 210 K, zaś dla nowych po 250 K za akcyę.

Powyższe uchwały powzięło Walne Zgromadzenie na skutek przedłożonego przez Ko- 
mitel Założycieli sprawozdania, że przystępuje do znaeżnego rozszerzenia fabrvki dla umie­
szczeń ia jeszcze iednego działu produkcjo, dla tych też celów nowy kapitał ma być zużyty.

Również przedłożył Komitet sprawozdanie rachunkowe za pierwszy okres, z którego 
wynika, że już w czasie budowy podtrzymywano pełny ruch fabryki, przez co uzyskano 
zwyżkę rachunkową, która zaliczoną będzie w dywidendzie za pierwszy okres bilansowy, 
a w której i nowi akcyonaryusze partycypować będą.

Zgłoszenia przyjmują:
B a n k  k r a j o w y ,  f i l i a  w  K r a k o w i e ,  plac Szczepański.
S p ó ł k a  ia k t s s r o w a  w  K r a k o w i e ,  ul. Podwale-
Repartycya sztuk nastąpi po zamknięciu subskrypcyi.

Kraków, dni u 3 września 1919 r.

0 { f P o 4 n i l c
Intel., lat 33, żonaty, absolwent 
szkoły ogrodniczej, wszechstronnie 
wykształcony, posiadający d#bre po­
leceni* znojący się des* również 
na gospodarstwie i manipulacji 
faneelaryjnej, poszukuje posady. 
Zgłoszenia z podaniem warunków 
pod „Fachowiec" po3te restante 
Mościska. go j!

Gitara
skrzypce i mandolina włoska, wy 
grano, o pięknym, miękkim głosie, 
okazyjnie do nabyciu. WiadomoSć: 
w sklepie p Weigla, ul. św Mar 
ka 1. £3, 9016 3 S

Zdolną robotnicę
i nozenicę przyjm ie pracownia kv;ia 
tów  „Jutrzenka” , plac Szczepańst
1- 7, U p. 904C 3 3

>kuzyjnio dwie Szafy dębowe. Dl. 
Filarecka 1. 7, parter, pierwsze drzw 
pa prawo Półwsio Zwi<.rsvuiec. 

9*31

z bruku znajomości szuke towarzy­
sze w celn matrymonialnym, Btair- 
szego, bezdzietnego wdowo;. inte­
ligentnego, prawego charakteru 
i szlachetnej duszy; również sama 
starsza, bezdzietna mająca skrom­
ny kapimiik dla wspólnego pożycia 
i pracy. Zgłoszenia pod ..Gwiazda" 
nrzyiuiujo Administracja „Nuwej 
Reformy11 9222

P o k o j u
frontowego, z osobuem wejściom 
w śródmieściu, poaznkoje się t!o 
wynajęcia. Zgłoszenia przesyłać na­
leży do Br. Hilki, Kraków, ul Ten 
czyńska 1. 5. 9147 2 3

0 %9Oha w średnim wieku, znają- 
V  ca się dobrze na knehui i na 
gospodarstwie domoweui, poszakoje 
posady, najchętniej na plebanii. 
Zgłoszenia pod . L l e l e a *  przyj- 
mnje Adm. „NT. Reformy*1. 9 !3*

lekcyj gry nu skrzypcach i nu fo 
tepianie Zgłoszenia: Aleja idicki 
wicza 1, 55. 8278 i  4

tdolcy i energiczny, poszukuje za­
jęcia. Zgłoszenia pod .Jcbasnnt" 
przyjmuje Admin. ,N. Reformy11. 

933* 1 2

" Kupuję g a rd e ro b ę
męska,,używaną, płacąc najwyższe 
ceny. Zawiadomienie korespondent­
ką lub ustne ao L. dchmauss, Kra­
ków, ui. Szeroka 29, 8533 1 ) 20

I-p:ęrowa z oficyną i małym ogród­
kiem w Dębnikach do sprzedania. 
Gotówki potrzeba 120 tysięcy koron, 
Wiadomość: 13iałtrru3ki, Dębniki.

Jłynek 2. &1U7 1 3

S P Ó Ł K A  A K C . „T E 2 E R S W k A w

fabryka maszyn i narzędzi rolniczyon 
odlewnia żelaza i metali w Krakowie,

Z A  t ó A D ^  Z A -W IA D O W € Z Ą

E d w a r d  h r .  M ycleSsIsS
1; przewodniczący.

Poszukiwana
urzędniczka początkująca i dobrem 
wykształceniem szk.-lnem i bardzo 
ładn era  pi s it  Uu. Fierwszt fstwo 
mają znając- n'eco język niemie- 
ck> Zgłoszenia pod „S ia ła  p o ja ­
d a "  poste restante Kraków, gł. 
poczta. 919) 1 2

mieira do Krakowa z dworów lub 
konserwatorynm krakoy sk ego, dła- spół*-k mleczarskich poszukuje

rdziela lekcyj grv na fortepianie! MlECZMfiiA ŁUCZAHOWIĆK&
Bliższa wiadomość: ni Długa 15, w Krakowie, ul. Czarnowiejska 70. 
parter, na praw,,, między g. 12—2, O oieriy z podaniem cen za 1 ,:ti 

9176 2 3 loko Kraków, pro3łmy pod adresem
---------------------------------------- — - powyższym. — Umowy zawieramy

» w roczne Tub dłuższe. 8675 4 12

D Y K E K C Y A :

I Ł  P e t e r s e i iu .  Iiaż. Z .  J ę d r k i e w i c z
® . M acS isnof* *

inieiigentna, energiczna, posznkuie 
tajęota Zgłosacria poi gk>dCu" 
yeae rest. l*odgórze. 90.J6 i  -2 damskie, as li achany, w dobrym sta­

nie do sprzedania. Ul. Krowoderska 
i. 34, I I  p., na lewo, od g. 2—4. 

9174 2 2
pierwszorzędna siła, oŁznajomicn) 
z kierownictwem budowy, a długo 
łetnią praktyką, bardzo zręczny 
i zdolny rysownik, pracujący su 
ir, o d ii o In to. - i* hiuI ui. zajucia w
Kiakowie lub na prowicyi. Przyj­
muje łez wykonywanie robót ryso­
wniczych z dział a budo z lanego. — 
Zgłoszenia pod „P re c y i^ jp y 11 
przyjmuje Adinin. ,N  Refór y ‘, 

9141 2 3

8 letoje i ku.r.uit ze światłam 
elektrycinom i gazem w dzielnicy

na 2, ewentualnie 4 pokoie 
i haohnię z komfortem za dopłntą 
Może być mieszkanie tasze w Pod­
górna, blisku trLmwaja. Zgłoszenia 
Pstowno pod „2. S.-‘ piz jmnje 
Ado. „Nowej Roloriny“ . 9235 l 3

**9: .21110 i  wscochi-trunną praktyka 
murową! biiegła w języka pol­

ski u i niemieckim w słowie i pi­
śmie, b. biegle pisząca na maszy­
nie, ze stsnografią polską i niemie­
cką, poszukuje posady w Krakowie, 
chętniej noża Krakowem. Zgłosze­
nia pod „łłutynl" przyjmu|o Adm. 
„Nowej Reformy11. 9175 2 3

K O R O NOKOŁO
w markach wypłaci najpopularniejsza w  Polsce

Do sprzedania
z powodu wyjazdu b, ładna kaseta 
srebra stołowego na 12. osób. Zgło­
szenia: ul. Wygoda I I  pie.ro. 

. 909 3 2 2

sumienny, z dłngoletnią praktyką, 
obejmie na ordvnaryę posadę we 
dworze. Świadectwa na żądanie. 
Zgłoszenia z pudaniem warunków: 
Wacław Jędrzejowski, Tarnów, ul. 
Kości i3iki 774, 9239 1 6

poszukuje rutynowanych Il6rschtal, Brzesko, poszukuje ruty 
nowanego ^oncypienta zaraz 

b02Ć 3 8
**“ I d P Wy ż mi Ą  l i H  w  ' ^

m m m a L  f l | j  K 0 1 I I

p os ia d a c zo w i losu , na k tó r y  padn ie  n a jw ięk sza  w ygran a .

Dalsze wygrane 300.000, 200 0C0, 100.000, 80.000, 50.000 marek i wiele mniejszych.

C i ą g n i e n i e  I I .  k l a s y  d n i a  1 2  i 1 3  w r z e ś n i a  1 9 1 9  r.
C en a lo s ó w  d la  ty ch , k tó r z y  w  I .  k łos ie  lo su  a ie  n a b y li :  
óseuu ta  20 K , ć w ia r tk a  40 K , p o łó w k a  80 K , ca ły  loa  160 K.

P ie n ią d ze  n a jle p ie j p rze s ła ć  p rzek a zem , Z le cen ia  w y k o n u je  o d w ro tn i*

i prośby o K O L E K T U R Y  przyjmuje  ̂ ®
G E N E R A L N A  R E P R E Z E N T A C Y A  N A  G A L iC Y Ę  i Ś L Ą S K

WITOLD W ILKO SZEW SKI
KRAKÓW, ULICA Św! ANNY L. 9.

Co sprzedan ia
okołc 200 krzeseł ogrodowych i 28 
stołów olejno malowanych, w obr u 
stanie. Wiadomość: iirraa Wibiral 
i Sp. K.aków, Grodzka 37. 9151 2 8

Poszukuje się
man-eństwa bei-dziotnego ao służby 
hotelowej i  mieszkaniem. Zgłosze­
nia do zarządu-łiotslu, ul. liabioz 3, 
oficyny. . 910S 2 3

HUJ T O d ł j j i ^ i  i y im M
Offerts sub „Enr.ttaSi ' at th* 
idm ij. of „Notra Reforma”.

8241 1 2  Jtt.

■ komfortem, z 4. ewent. 6 lnb 3 
pokoi pcamkiiję. Pożrodnietwo wy- 
eoko wmagrolzę Zgłoszenia pod 
„Komfort"1 przyjmuje Administra­
cja „N Reformy”. 9242 1 2

poleca po bardzo niskich cen3cl 
jcdwaoie włosmo na suKnie i poc 
gzewki; sprzedaje od 9—19 i 4—6 
po j oł. ul. Tarłowska 5, parter, obok 
pl. Groble. "Brjgo 3 9

obrazy oryginały Matejki, Malczew­
skiego, W yczółkowskiego, Kossaka, 
Fałata, Ruszazyca. Zmnrki, Filip­
kiewicza, Unierzyskiego, Ajdukie- 
wicza, Siemiradzki .go, Focaw- lsk B- 
go, G.erymskiego, Staniefaw-klegO, 
BZj  _d lor* Gałka, Olósiliskiego, 
Wysriańektago, Konopackiega, Brzt 
zowBkiego, Mehoffera, Jabłońskiego, 
Szynalewakiego, Alchimowicza, K ot­
sisa, Grottgera, Grot ta oraz kom­
plet sypialni (jesion jaworem), 
jadalnię (ciemni, dab), dj wany per­
skie, aparat do powiększania, sto­
lik wsohodnl, pianino Petrolj wa­
zony, ciemnica fotograficzna (duża 
do rozbierania). Oglądać można co 
dzień od godziny 9-toj do 1-szej 
przed po.udn.^m i c l 2‘ , dc ii-.aj 
wieczór.1 Glica Pijaraka 5, I piętre 
na lewo. 9209 1 3

Sprzedam
majątek zremsii

męski smosing z przedwc eunej 
piateryi. Ul. Szia.. 1. 47, I p.etro 

9198 lSSajątek r y e e r s k l
600 morgów w najlepszej akolicy Wielkopolski położony z bardzo dobrem 
żniwem, przeważnie okopowe gospodarstwo, zasobne w żywy i martwy 
inwentarz, na przystępnych warunkach na spr.edaż. Zgłoszenia przyj­
muje od bezpośrednich refiektantów i i na 3t. ż ie h )U ( JBtl I ^ka, 

P o r u ,  uL Utrnłe’ :bach Kr 7. 2035 2 3

lub uczenie s niższych klas, ze sfer 
obywatelskich, nokój z er en nirzy- 
maniein za prowianty. Na miejscu 
korepetycye i fortepian. Wiadomość: 
u dozorczyni, al. Do! zowska 1. 6.

9502 1 3

O grodnik! z wieloletnią prakty­
ką, zdo'ny fachowiec, mogąey 

» ’ ę zająć pszczelarstwem lnb po- 
spudar-twem, poszukuj© pesady od 
j  pożdz ernika b. r. Zgłoszeni* pod 
„Ogrodnik J, C." poste restante 
Pleszów, k««o Krakowa. 91U4

w powiede liskim, w pobliża te­
renów naftowych, 717 .norgów, z te 
go 600 m, pola włącznie z łąkami, 
917 m. la i  bukowego i jodłowego 
Z^ło nenia pod „M a ją tek  w  Li- 
«_ is  ca“  do niu a „Ruca“, dawniej 
J. Hopcaa i A. SalomoUjWa, Jira 
ków, Szczepańska 9. d714 3 3

Z powołfa podror.oni rebot kran ieckicn, każda praktyczna pani może 
w Krótk im  cz»sie wyacrje się kruju i szycia sakien damskich l dzio-

oięi ych
w fspola j ssyc!& aS. Dla^a 11,
Kurs rozpocznie się dnia 1 i 8 września b. r. Tamże wszelkie formy, 

podług wziętej miary. 8794 3 b

Potrzebna zaraz
parna inteligentna do 2-ch dziew­
czynek z kl. Ii ptwez. szkoły ewang 
i 3-lfetnifgo chłopczysa, na godziny 
popołudniowe od 2—&, za dobram 
wynagrodzeniom. Zgłoszenia tylko 
osobiste: ul. D;etla 101, I p., na 
prawo. 2198 1 2

Sa rd zo  zJ ą ln j sinaarz
z 26-ietnią praktyką zagraniczną 
i 4 semesfami szkoły maszynowej, 
po6zakuje posady jtko majster lub 
dozorca; msżo być i w Królestwie. 
Zgłoszenia list. pod S. J. Szyintiy- 
klewicz, Kwaków, Krowodrza Muro­
wana. ul. Towarewa 1. 8. 91J9

roczne i czteromiesięczne dla pań i panów, w upowa­
żnionej 'przez władze szkolne

S Z M ftL E  R A C IH J t t K O W O S Ć f  * BUCS3 A I . T E R Y 3

§ T A M S S Ł A *Y A  B U R N A T O W E € Z A
(z prawem wydawania świadectw) 8339 4 0 

w  EiraStowIe, uf. Ftoryańslia  L  55 
od dnia 28 sierpnia do 10 września b. r. od 9—t i od 4—6.

dla trzech nezsnio. Refieklujo się 
ni pomoc w prowiantach, Wia o- 
mość: ul. Sraciońika 23, 1 p,, fro-1. 

9903 1 2

dla P. T. oaec&ie builo,in/ycli oraz P. f. Rolników!
15 wagonów dużych dachówki asiiestowei, ognio­
trwałej, wjimiarów 40/40, pierwszorzędnej"jakości, 
odpjwiadającej swą, jakością Eternitowi, z gwo­
ździami i spinkami iniedziummn lub cyniiowaneui 
poleca do natychmiastowej dostawy, tylko wprost 
potrzebującym, z wykluczeniem pośredników, tu­

dzież cement, wapno budowlane i cegjs.
Sole potasowe 32°,,, kaiait, gips n a w o w y , sku- 

teczny nawóz, nadający się do każdej gloljy. 
Całowagono^o posyłki z  szybką dostawą '"poleca

f l f S s l S  8053 12 JO

03 iP S 3-iy!ij{
dis tO M S utittiK ra

otwarty cały rok, 
9 ii0  1 5

w zachodniej Gali 'yi. z rozległym odaz ałom obróbki drzewa poszukuj*

dla kierownictwa ruchu. Od kierownika wym aga się dłuższej praktyki 
i  znajomcści obróbki di rewa 

Zgłoszenia skierować nałoży pod „ S a fy & ls r  f ,  B I  0 « “  do Biura 
„ n n o h ' ’ Kraków, ul. Szczepańska 9. -• 9173 1 8

M asteaaie  r z e p y  ścierniskowej, 
B an yarsk S e|  okiąglej,
5.TI«sasIiIej d łu g ie j  . si56 2 4

poleca po cenach nmiuikowanycb \

Krakew , ui. G rodzka 32/1 i.
(godz, urzęd. od 10— 12 i od 4—6, w niedziele i święta od 11—12). 
S ow y  poik szkohiy otw arty  zostanie i) w rześn ia  b. r  

W ykłady na kursach j ixlnorocznyeh:
1) ąi.nKkfyaino^Cułhyui i'2) stffliiaaryalityni ro zp o i-U ą  
sj4j j «  w rześn ia  — nat an; le g ln a y e h  zaś kursach  2- 
ItApIch ■‘raz na lłui-saah rf^efyiH ryjDycłs d la  r jftrehov.it- 
nyrłi z_ KaSicyl I K ró l. P o !, z początkiem października b. r. 
Jo'1 stl OWO w pisy  na powyższe kursa przyjm uje się do  
końca ile rp a ia  b. r . Egznnńna nst^pac  28, 29133  b. tn.

Na kursach uczą najwybitniejsze siły z całej Polski.
Ceny m użliw ie nJKjittłsze. Prospekta i inform acje bezpłatnie

8722 4 0

gruntownie obeznany z wszelką 
snai:ip«iaoy% draiewem .okrągłem 
i rin ię iem , Dajkorzjsusi8jszsm wv- 
zyskin iem  drzewa, zakupcem i 
sprzedażą, p io iw sżoriędn j korespon­
dent pulsko-niem. i bu ibalter, zm ie­
ni posadę od l  października b. r. 
Z^ łoejen ia  pod „S łu a u d a  c ! a y “  
do Biura ogłoszeń F. S ta ltira , 
Kraków, ni, Grodzka 13. 91112 2

m powiecie, rjzeinyślańskim, 630 
morgów, wydzierżawi na lat 19 
fundacja Stanisława Jw, Skarbka 
w drodze rozprawy oferioiwej, od­
być się mającej w Sadzie okręgo­
wym dnia l i  września ISift r. 
Szczegółowe war;- ki si do nrzej- 
rzeni k w miejsc-,wym zarządzie 
dóbr lub w ceniraznej admin,str-a- 
cyi we Lwowie, gmuch Skardkow- 
*ki, I  P-, drzwi NA 15. 923 !■ 1 3

E. 22
'su K.F*Lfeowae3 aJ. K arm elicka  23

Z drukami Lotujaoklei W irakowi©, uL -ŁgiyUuiiiika L, 1{L Młądca dfukr.rri I*  K. Górski,


